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Strażackie zmagania  
o Puchar Wójta

Drużyny strażackie i harcerskie z gminy 
Dobrzeń Wielki rywalizowały w zawo-
dach sportowo-pożarniczych. > 32

Zofia przez trzy tygodnie 
sama zwiedzała Europę

Zofia za sprawą unijnego programu 
wyruszyła w podróż przez sześć euro-
pejskich państw. > 6

Wystawa Pojazdów 
Zabytkowych 

Ponad 100 samochodów i motocykli 
stanęło na parkingu pod Urzędem 
Marszałkowskim w Opolu. > 28
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Na rynku w Białej czekało mnóstwo 
atrakcji. W programie były m.in.: 
koncerty, pokazy rycerskie, kulinaria 
czy rękodzieło. Str. > 18-19
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Piszemy 
o Was
i dla Was

Codziennie świeża
porcja informacji
w naszym portalu
Opowiecie.info.
Znajdziecie tam
wiadomości
z całego regionu.

MASZ SPRAWĘ?

Napisz lub zadzwoń:

 info@opowiecie.info

 77 400 79 32

Zespół magazynu
i portalu 
www.opowiecie.info

WAKACJE 

PEŁNĄ PARĄ

Nawet nie wiadomo kiedy minął 
pierwszy miesiąc oficjalnych waka-
cji. 23 czerwca rozpoczęło je 4,6 mln 
uczniów. W sumie czekają na nich 
72 dni, miejmy nadzieję, świetnej 
zabawy i odpoczynku od szkoły. Na 
nudę narzekać nie można zwłaszcza 
w naszym regionie, w każdy weekend 
organizowane są festyny, zawody, 
turnieje itp. Czasem wręcz niemożli-
we jest odwiedzenie wszystkich tych 
wydarzeń bez umiejętności bilokacji. 
Nasi dziennikarze starali się być obec-
ni na każdym, ważniejszym wyda-
rzeniu, tak by mogli Państwo w ich 
relacjach odnaleźć choć odrobinę 
panującej tam atmosfery i towarzy-
szących uczestnikom emocji. 

Na kąpielisku w Nowych Siołkowicach 
oficjalnie rozpoczął się sezon, frekwencja 
nikogo nie dziwi, zwłaszcza podczas ostat-
nich, gorących dni. W Pokoju natomiast 
zorganizowano piknik z okazji 25-lecia 
obrony Opolszczyzny. Za nami też Dni Pró-
szkowa czyli trzydniowa impreza, na której 
jedną z głównych atrakcji była Parada Or-
kiestr. 

W Białej (pow. prudnicki) zorgani-
zowano VII Targi Ekonomii Społecznej, 
wydarzenie od lat cieszy się ogromną po-
pularnością wśród mieszkańców całego 

województwa opolskiego. Jest to zasługa 
m.in. starannie opracowanego programu 
artystycznego, współpracy z wieloma pod-
miotami oraz instytucjami, a także stworzo-
nej przez Organizatorów możliwości szero-
kiej integracji mieszkańców. Każdy kto miał 
okazję uczestniczyć w wydarzeniu z pewno-
ścią znalazł tam coś dla siebie. 

W tym wydaniu naszego Antreju, autor 
pracy pokazuje nam jak łatwo jest znaleźć 
inspirację oraz temat. Wystarczy rozejrzeć 
się po okolicy, zainteresować, poszukać in-
formacji i voilà mamy doskonały materiał 
do stworzenia pracy na tegoroczny konkurs.  

Numer jak zawsze kończymy działem 
sportowym, a działo się tam równie dużo 
co w całym regionie. Strażacy z gminy Do-
brzeń Wielki rywalizowali o puchar Wójta, 
prawie 400 biegaczy wystartowało w tego-
rocznej edycji Biegu Opolskiego, a piłkarze 
zakończyli sezon. Wyjątkowe gratulacje 
należą się też Alicji Kołodziej, która została 
mistrzynią Europy karate, kadetek w kate-
gorii do 50 kg.

W tym numerze znajdziecie Państwo 
jeszcze więcej ciekawych relacji z wyda-
rzeń, wywiadów i artykułów. Zapraszam do 
lektury. 

Zachęcam do lektury Magazynu 
Opowiecie.info
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EDUKACJA

Uczniowie w całej Polsce 
rozpoczęli już wakacje, 
które potrwają 72 dni. 
Zakończenie roku szkolne-
go odbyło się 23 czerwca, 
a początek kolejnego 
etapu nauki zaplanowano 
dopiero na 4 września.

TOMASZ CHABIOR,  
MILENA SKÓRA

Wakacje rozpoczęło 
4,6 mln uczniów. 
W zakończonym 

roku szkolnym w szkołach 
podstawowych uczyły się ich 
ok. 3 mln, z czego prawie 
382 tys. stanowiły pierwszaki. 
Do szkół ponadpodstawo-
wych, czyli: liceów, techników, 
szkół branżowych i szkół spe-
cjalnych przysposabiających 
do zawodu, chodziło nato-
miast 1,6 mln uczniów. Wśród 
nich wszystkich 144 tys. sta-
nowili uczniowie z Ukrainy.

Kilkuletni sprawdzian  
dla szkół

Ostatnie lata są dla polskiej 
oświaty pełne niespotykanych 
dotąd wyzwań. Najpierw pan-
demia i nauka zdalna, następ-
nie wojna, intensywny napływ 

uczniów z Ukrainy i kryzys 
energetyczny. W dodatku 
wszystkie te wydarzenia po-
kryły się z trwającą od 2017 
roku reformą edukacji, która 
od początku wiąże się z liczny-
mi zmianami organizacyjnymi.

W tym roku do matu-
ry przystąpił ostatni rocz-
nik czteroletnich techników, 
z którymi jednocześnie zda-
wali pierwsi absolwenci czte-
roletnich liceów. Jedni pisali 
maturę w tzw. formule 2015, 
a drudzy w formule 2023. Za 
rok egzamin dojrzałości napi-
szą także absolwenci pięciolet-
nich techników, którzy w pią-
tek ukończyli IV klasę.

Po miesiącach 
intensywnej pracy

Z okazji zakończenia ko-
lejnego etapu nauki w całej 
Polsce odbywały się takie 
uroczystości jak chociażby 
te w Zespole Szkolno-Przed-
szkolnym w Pokoju. W szko-
le rok szkolny żegnały klasy 
I–III oraz IV–VII, natomiast 
w pobliskim ośrodku kultury 
– klasy VIII.

Uczniowie odebrali świa-
dectwa i nagrody za całorocz-
ną pracę, podziękowali swo-
im nauczycielom i rodzicom 
oraz zaprezentowali przygo-

towane na tę okazję występy. 
Dla klas VIII zakończenie 
roku szkolnego było jedno-
cześnie pożegnaniem szko-
ły, w której uczyli się przez 
ostatnich 8 lat, dlatego też 
zarówno uczniom, rodzicom, 
jak i nauczycielom towarzy-
szyło wzruszenie.

– Można powiedzieć, że 
każdy rok szkolny jest wy-
jątkowy, bo każdy dostarcza 
nam mnóstwa wyzwań, do-
świadczeń i pomysłów – pod-
kreślała Edyta Pawłowska, 
dyrektor Zespołu Szkolno-
-Przedszkolnego w Pokoju. – 
Szczególnie cieszy mnie fakt, 

że w ostatnim czasie rozwi-
nęliśmy współpracę między-
narodową, między innymi 
ze szkołami w Niemczech, 
Francji, a ostatnio w Cze-
chach. Angażujemy się też 
w wiele nowatorskich projek-
tów, zwłaszcza promujących 
ochronę środowiska.

Nie tylko podstawa 
programowa

Po dobne  za kończenie 
odbyło się też w Publicznej 
Szkole Podstawowej w Starych 
Siołkowicach. Były hymn, 
przemówienia, rozdanie świa-
dectw, występy artystyczne 
uczniów i nagrody, w tym Sty-
pendia Wójta Gminy. Otrzy-
mało je  sześciu uczniów 
w trzech kategoriach: nauko-
wej, sportowej i społecznej.

– Ten rok szkolny minął 
bardzo szybko, był pełen nie-
spodzianek, często miłych 
i pozytywnych. To był rok, 
który po raz kolejny uczył 
nie tylko uczniów, ale także 
nauczycieli – ocenił Andrzej 
Bochniarz, dyrektor siołko-
wickiej szkoły. – Stawiał też 
przed nami wiele wyzwań, 
obfitował w szkolne imprezy, 
wycieczki, uroczystości. To 
był rok, w którym uczyliśmy 
się nie tylko przedmiotów, ale 
i życia.

Koniec szkoły! Ruszyły 
wyjątkowo długie wakacje!

Zakończenie roku szkolnego w Zespole Szkolno-Przedszkolnym w Pokoju.  Fot. Tomasz Chabior

Zakończenie roku szkolnego w Publicznej Szkole Podstawowej w 
Starych Siołkowicach.  Fot. Milena Skóra
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RR.061.5.2023.DMR

OBWIESZCZENIE
Wójta Gminy Dobrzeń Wielki

z dnia 30.06.2023 r.
w sprawie przystąpienia Gminy Dobrzeń Wielki do sporządzenia  

Gminnego Programu Rewitalizacji Gminy Dobrzeń Wielki na lata 2023-2030.

Wójt Gminy Dobrzeń Wielki działając na podstawie art.17 ust. 2 pkt 1 ustawy z dnia 9 października 
2015r. o rewitalizacji (t.j. Dz. U. z 2021 r. poz. 485, z 2023 r. poz. 28), art. 18, ust. 2, pkt. 15 oraz art. 30, 
ust. 2, pkt. 1a ustawy z dnia 8 marca 1990 r. o samorządzie gminnym (t.j. Dz. U. z 2023 r. poz. 40, 572) 
oraz Uchwały LXI/447/2023 Rady Gminy Dobrzeń Wielki z dnia 29.06.2023r. zawiadamia, że w dniu 
29.06.2023r., Rada Gminy Dobrzeń Wielki przyjęła uchwałę w sprawie przystąpienia do prac nad Gmin-
nym Programem Rewitalizacji Gminy Dobrzeń Wielki na lata 2023-2030.

W związku z wejściem w życie ustawy z dnia 9 października 2015 r. o rewitalizacji, która określa zasady 
oraz tryb przygotowywania, prowadzenia i oceny rewitalizacji, przygotowanie, koordynowanie i tworze-
nie warunków do prowadzenia rewitalizacji, a także jej prowadzenie w zakresie własności gminy, zostało 
uznane za zadanie własne. Chcąc w skuteczny, długofalowy i kompleksowy sposób zapobiegać negatyw-
nym zjawiskom, występujących na terenie Gminy Dobrzeń Wielki, konieczne jest podjęcie działań zmie-
rzających do powstrzymania lub zapobiegania procesom degradacji. W tym celu uznaje się niezbędne 
opracowanie i uchwalenie Gminnego Programu Rewitalizacji.

Procedura opracowania i uchwalenia Gminnego Programu Rewitalizacji jest wieloetapowa i wymaga 
kolejno następujących działań:
1.  Rada Gminy Dobrzeń Wielki, z własnej inicjatywy albo na wniosek Wójta, podejmuje uchwałę o przy-

stąpieniu do sporządzenia Gminnego Programu Rewitalizacji.
2.  Wójt, po podjęciu przez Radę Gminy uchwały o przystąpieniu do sporządzenia Gminnego Programu 

Rewitalizacji, kolejno:
1) ogłasza informację o podjęciu uchwały o przystąpieniu do porządzenia Gminnego Programu Rewi-

talizacji na stronie podmiotowej gminy w Biuletynie Informacji Publicznej, w sposób zwyczajowo 
przyjęty w danej miejscowości, w prasie lokalnej oraz poprzez obwieszczenie;

2) sporządza projekt Gminnego Programu Rewitalizacji;
3) przeprowadza konsultacje społeczne projektu Gminnego Programu Rewitalizacji;
4) występuje o zaopiniowanie projektu Gminnego Programu Rewitalizacji;
5) wprowadza zmiany wynikające z przeprowadzonych konsultacji społecznych i uzyskanych opinii  

oraz przedstawia Radzie 

Gminy do uchwalenia projekt Gminnego Programu Rewitalizacji.
Projekt Gminnego Programu Rewitalizacji Gminy Dobrzeń Wielki na lata 2023-2030 zostanie poddany 

konsultacjom społecznym, podczas których interesariusze rewitalizacji będą mogli zgłaszać swoje uwagi.

MATERIAŁ SPONSOROWANY GMINY DOBRZEŃ WIELKI
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REKLAMA

SZTUKA

„Świat mojej wyobraźni” 
– to tytuł wernisażu prac 
Agnieszki Chojnowskiej, 
który odbył się w środę 
7 czerwca w holu Gminne-
go Ośrodka Kultury w Do-
brzeniu Wielkim. Artyst-
ka zaprezentowała swoje 
prace, opowiedziała o pasji 
do malarstwa i twórczych 
inspiracjach.

MILENA SKÓRA

Aby powstał obraz, musi 
pojawić się to coś. Na-
zwałabym to „kłęb-

kiem”. Siadam i zaczynam ten 
kłębek przelewać na płótno – 
mówiła Agnieszka Chojnow-
ska, artystka. – Później z niego 

powstaje często najpierw tło, 
bo wiem już wtedy, czy to tło 
będzie jasne, czy ciemne, czy 
może będzie elementem jakie-
goś krajobrazu. Pomysł rodzi 
się w głowie i pojawia się taki 
moment, że muszę zacząć ma-
lować.

Artystka inspiracje do two-
rzenia obrazów nie zawsze 
czerpie z otoczenia, lecz czę-
sto z tego, co pochodzi z jej 
wnętrza. – Nie inspiruję się 
obrazami innych artystów. 
Wszystko, co maluję, jest moją 
własną koncepcją – zaznacza-
ła artystka.

Prace Agnieszki Chojnow-
skiej można było oglądać już 
m.in.: w Opolu, Krakowie, Go-
golinie, Tarnowie Opolskim, 
Raszowej czy Przyworach.

Wernisaż prac Agnieszki 
Chojnowskiej

Przybyli na wystawę mieli okazję, by zadać pytania artystce.
Fot. Milena Skóra
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ROZMOWA

Z Zofią Fiebich z Murowa 
o samotnej wyprawie 
przez sześć europejskich 
państw, programie Disco-
ver EU, niedocenianych 
walorach turystycznych 
Polski i podróżniczych 
marzeniach rozmawia 
Tomasz Chabior.

Tomasz Chabior: Jak to 
się stało, że osiemnastolatka 
wyruszyła w samotną podróż 
po Europie?

Zofia Fiebich: To dzię-
ki programowi Discover EU 
dla państw uczestniczących 
w programie  Erasmus+. 
Prowadzi go Unia Europej-
ska, która płaci za transport 
na terenie Europy – pociągi 

i samoloty. Wycieczka może 
trwać maksymalnie trzydzie-
ści dni, podczas gdy ja podró-
żowałam przez trzy tygodnie. 
Dni, w których można skorzy-
stać z darmowego przejazdu, 
jest siedem, ale limit ten nie 
dotyczy podróży samolotami, 
którymi jednak można pole-
cieć tylko na wyspy.

Jakie kryteria musiałaś 
spełnić, żeby móc dołączyć 
do projektu?

Wbrew pozorom było ich 
niewiele. Wspomniałam już, 
że należało mieszkać w pań-
stwie objętym projektem Era-
smus+. To Unia Europejska 
i niektóre państwa leżące 
poza jej granicami, jak cho-
ciażby Szwajcaria, Norwegia, 
Islandia, Turcja czy Serbia. 
Wymogiem był też wiek, któ-

ry musiał wynosić dokładnie 
18 lat. Każdy w tym wieku ma 
dwie szanse, by dostać się do 
programu – po jednej wiosną 
i jesienią.

Jaki jest więc klucz, według 
którego wybiera się uczestni-
ków Discover EU?

Należy odpowiedzieć na 
kilka pytań, ale wszystko zale-
ży od ostatniego z nich, które 
zmienia się w każdej turze. 
W mojej brzmiało ono: „Jak 
myślisz, ile osób biorących 
udział w turze dalej się uczy?”. 
Im bliżej poprawnej odpowie-
dzi, tym większe szanse. Napi-
sałam, że 81 tys. osób, podczas 
gdy okazało się, że faktycznie 
były ich 83 tys.

Unia Europejska pokryła 
więc koszt transportu. Za 
resztę musiałaś już zapłacić 
sama?

Musiałam ponieść koszty 
opłat za noclegi, wyżywienia 
i atrakcji. Wydaje się, że to 
drogie przedsięwzięcie, ale 
śpiąc tylko w hostelach przez 
trzy tygodnie, wydałam na 
nie jedynie 1200 zł. Gotowa-
łam sobie najczęściej sama, 
co też było sporą oszczędno-
ścią, choć w każdym z odwie-
dzonych miejsc starałam się 
również wyjść do restauracji 
i spróbować czegoś lokalnego. 
Poza tym Europa Wschodnia 
nie jest tak droga jak chociaż-
by Francja, Włochy czy Hisz-
pania.

Trasa była dowolna czy 
z góry określona?

Było kilka gotowych pro-
pozycji, ale z żadnej nie sko-
rzystałam. Bardzo chciałam 
zobaczyć Bułgarię i to właśnie 

ona była głównym celem mo-
jej podróży. Jednak żeby tam 
dotrzeć i wrócić stamtąd, nie 
starczyłoby mi siedmiu dni na 
jazdę pociągami. Postanowi-
łam więc polecieć samolotem 
na Cypr, a stamtąd do Bułga-
rii. Następnie jechałam kole-
jami przez Bułgarię, Rumu-
nię, Węgry, Słowację i Polskę, 
zwiedzając po drodze jeszcze 
kilka miejsc.

Zacznijmy więc od Cypru. 
Interesujący kierunek?

Dla mnie był to kierunek 
do tej pory niespotykany. 
Nigdy wcześniej nie byłam 
w kraju o takim klimacie, 
w którym na ulicach rosną 
kaktusy. Była to też moja 
pierwsza podróż na wyspę. 
Na miejscu odwiedziłam dwa 
nadmorskie miasta – Larna-
kę i Aję Napę. Spodobała mi 
się, ale nie chciałabym na niej 
mieszkać. Pięknych miejsc nie 
brakowało, ale znalazło się też 
sporo walących się budynków, 
które stały tuż obok ładnych 
budowli. Okolica, której lepiej 
unikać w nocy.

Co natomiast zobaczyłaś 
w Bułgarii?

Sofię, stolicę tego państwa, 
ale nie porwała mnie. Póź-
niej jednak pojechałam do 
Płowdiwu, który bardzo mi 
się spodobał. To miasteczko, 
w którym było co robić – od 
oglądania ciekawej zabudo-
wy, aż po chodzenie po oko-
licznych wzgórzach. Płowdiw 
polecił mi mój były nauczyciel 
geografii, pan Marek. W Buł-
garii spędziłam tydzień i jesz-
cze tam wrócę – chcę zoba-
czyć więcej natury niż miast, 

Osiemnastoletnia Zofia przez 
trzy tygodnie sama zwiedzała 
Europę. To dzięki unijnemu 
programowi

Zofia Fiebich w nadmorskim mieście Ajia Napa na Cyprze.
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w tym góry i Morze Czarne.

Z Bułgarii do Rumunii, 
a tam?

Bukareszt, czyli kolejna 
stolica. To bardzo zróżnico-
wane miasto o pięknej archi-
tekturze łączącej wiele stylów. 
Widziałam między innymi 
rumuński parlament, jeden 
z największych budynków 
świata. Chodziłam też na 
miejscowe wycieczki, byłam 
nawet na jednej dotyczącej 
historii komunizmu w tym 
kraju. Rumunia podobała mi 
się, ale zaskoczyły mnie ceny. 
Byłam przekonana, że będzie 
taniej.

Po Rumunii Węgry?
Tak. Bułgaria i Rumunia 

leżą w Unii Europejskiej, ale 
nie w strefie Schengen, dlatego 
też na przejściach granicznych 
przechodziłam kontrole pasz-
portowe. Podróż z Bukaresztu 
do węgierskiego Budapesztu 
trwała 15 godzin. Jechałam 
pociągiem, śpiąc w kuszetce, 
w dość komfortowych warun-

kach, jak w kołysce. Minusem 
była jednak wspomniana kon-
trola, która wypadła około go-
dziny 4.00.

To kolejna stolica, którą 
odwiedziłaś!

Bardzo zresztą  ładna! 
W Budapeszcie urządziłam 
sobie kilka spacerów, ale i tak 
nie zobaczyłam wszystkiego, 
co chciałam. Jednak zdążyłam 
dotrzeć chociażby pod parla-
ment – równie interesujący 
jak ten w Bukareszcie – oraz 
na wzgórza, z których rozcią-
gały się piękne miejskie pano-
ramy. Zresztą podczas całej 
podróży chodziłam bardzo 
dużo.

Jaki łączny dystans prze-
szłaś?

W trakcie tych trzech tygo-
dni zrobiłam 350 tys. kroków, 
co można przeliczyć na około 
280 km.

W drodze do Polski zoba-
czyłaś jeszcze Słowację, ale 
konkretnie jakie miejsce?

Bratysławę, a więc czwartą 
stolicę na mapie mojej po-
dróży. Nie spodobała mi się, 
bo niczym się nie wyróżniała. 
Może i jest to dobre miasto 
do życia, ale moim zdaniem 
nie ma duszy, nie zachwyca, 
a atrakcji jest niewiele.

Tęskniłaś za domem, czy 
jednak wolałaś, żeby ta podróż 
się nie kończyła?

Po dwó ch tygo dniach 
w podróży, gdy byłam już 
w Bukareszcie, miałam chwile 
załamania. Tęskniłam już za 
domem, w dodatku trafiłam 
na dosyć odpychający ho-
stel. Poza tym zepsuła mi się 
ładowarka do telefonu, a to 
podczas wyjazdu dość ważna 
rzecz. Skumulowało się kilka 
nieprzyjemnych sytuacji i wte-
dy myślałam o powrocie, ale 
dałam sobie trochę odpocząć 
i to pomogło.

Pewnie poznałaś mnóstwo 
ciekawych ludzi. Kogo szcze-
gólnie wspominasz?

Spałam w wieloosobowych 
pokojach w hostelach, więc 
nie było to trudne. Najwięcej 
spotykałam… Australijczy-
ków! Tłumaczyli mi, że skoro 
w ich kraju jest teraz zima, 

to wielu rodaków podróżuje 
po letniej Europie. Poznałam 
też dziewczynę z Hongkongu, 
która poleciła mi góry w ru-
muńskiej Transylwanii. Pew-
nie kiedyś się tam wybiorę. 
Były też osoby z Francji, Nie-
miec, Stanów Zjednoczonych, 
Anglii, Hiszpanii, Kenii, a na-
wet, uwaga, brazylijsko-wło-
skie rodzeństwo, które studiu-
je w Czechach.

Jak radziłaś sobie, roz-
mawiając z tymi wszystkimi 
osobami?

Dobrze! Uważam, że nie 
należy przejmować się barierą 
językową, tylko otwierać się 
na ludzi, rozmawiać z nimi 
i nie stresować się tym. Żeby 
porozmawiać o prostych 
sprawach, nie trzeba być bar-
dzo biegłym. Jednak gdy już 
się z kimś zakolegujemy, to 
tematy rozmów stają się bar-
dziej złożone i tutaj przydaje 
się nieco lepsza znajomość 
języków.

Co po takiej wyprawie 
poradziłabyś spragnionym 
przygód rówieśniczkom i ró-
wieśnikom?

Żeby brać sprawy w swoje 
ręce! Nie trzeba od razu ska-
kać na głęboką wodę, choć 
zachęcam do tego, bo wiem, 
co taki skok mi dał. Za chwilę 
do projektu Discover EU będą 
mogły zgłaszać się osoby uro-
dzone w 2005 roku. Nie trze-
ba wcale jechać daleko, nie 
trzeba też wydawać mnóstwa 
pieniędzy ani podróżować 
samemu. Można przecież wy-
jechać razem z innymi osoba-
mi, a kompanów do podróży 
można znaleźć między innymi 
na wielu grupach w Interne-
cie. Warto chociaż raz spró-
bować.

Podróżowałaś po Europie 
już wcześniej?

Często razem z rodzicami 
odwiedzałam Czechy – przede 
wszystkim góry leżące blisko 
Opolszczyzny, ale byłam też 
w Pradze. Oprócz tego jeź-
dziłam do Niemiec, między 
innymi Berlina, a gdy byłam 
w szkole podstawowej, poje-
chałam na wymianę do Halle. 
Odwiedziłam też między in-
nymi: Ostendę w Belgii, Metz, 

Lille i Dunkierkę we Francji, 
północne wybrzeże tego kra-
ju oraz Wiedeń, czyli stolicę 
Austrii.

Masz  s woje  u lubi one 
miejsce?

To… Kraków! Bardzo mi 
się spodobał i chciałabym 
wyjechać tam w październi-
ku na studia związane z logi-
styką lub transportem. Ładny 
jest też Poznań. Wiele osób 
nie docenia walorów naszego 
państwa, a ja dużo po nim po-
dróżuję i uważam, że jest pięk-
ne. Podczas ostatniej wyprawy 
szczególnie do gustu przypadł 
mi też bułgarski Płowdiw, 
a w trakcie tych nieco daw-
niejszych wyjazdów francuska 
Dunkierka.

Zdradzisz na koniec swoje 
podróżnicze marzenia?

Nigdy nie byłam poza Eu-
ropą, dlatego chciałabym kie-
dyś odwiedzić Azję, na przy-
kład Tajlandię. Jednak na razie 
to sfera marzeń, a nie planów. 
Mam też ochotę na powrót 
do Bułgarii i Rumunii – w te 
miejsca, których nie zobaczy-
łam, czyli nad Morze Czarne 
w Bułgarii i do Transylwanii 
w Rumunii.

Dziękuję za rozmowę!

Spotkanie z Karoliną z Sofii, 
która również uczestniczyła |w 
programie Discover EU.

W Bukareszcie Zofia odwiedziła 
między innymi dużą księgarnię 
„Cărturești Carusel”.

 Wśród specjałów, których spró-
bowała mieszkanka Murowa, 
był węgierski placek langosz.

Zdjęcia: Zofia Fiebich
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Zespół Opolskich Parków 
Krajobrazowych wraz 

z gminami położonymi na 
terenie Stobrawskiego PK 
opracował sieć szlaków ro-
werowych ułatwiającą poru-
szanie się po tym niezwykle 
urokliwym terenie.  

Trasy powstały z myślą 
o szerokiej grupie odbiorców 
lubiących wycieczki rowero-
we – zarówno tych którzy ro-
weru używają jedynie do ce-
lów rekreacyjnych, jak i tych 
bardziej zaawansowanych. 
W ramach sieci powstało 7 
oznakowanych w terenie 
szlaków rowerowych w for-
mie pętli – gotowych pro-
pozycji wycieczek prezen-
tujących największe atrakcje 
Stobrawskiego PK znajdujące 
się na terenie gmin Popielów, 
Pokój, Murów i Łubniany. Na 
trasach znajdują się również 
miejsca postojowe i urządze-
nia edukacyjne o tematyce 
przyrodniczej stanowiące 

dodatkową atrakcję podczas 
wycieczek rodzinnych.

Główna, najdłuższa trasa 
(Stobrawska Wstęga) bie-
gnąca przez Stobrawski PK 
prowadzi przez najważniej-
sze atrakcje i ciekawe miejsca 
na tym terenie. Idealna jako 
trasa rodzinna, nie posiada 
większych trudności ponie-
waż biegnie głównie drogami 
o dobrej nawierzchni. Jednak 
ze względu na jej długość 
przy wyprawach rodzinnych 
konieczne może być podzie-
lenie trasy na krótsze odcinki. 
Szlak zaprojektowano w for-
mie pętli, oznakowany jest 
kolorem czerwonym. Propo-
nowanym miejscem rozpo-
częcia wycieczki jest parking 
przy Ośrodku Edukacji Przy-
rodniczej w Ładzy, ul. Rey-
monta 3, będącym zarazem 
siedzibą Stobrawskiego PK. 
Innym dogodnym miejscem 
dla dojeżdżających samocho-
dem jest m.in. parking leśny 

w Dąbrówce Łubniańskiej. 
Szczegółowe informacje 

na temat powyżej opisanych 
tras rowerowych znajdują się 
w przewodniku drukowanym 
„Rowerem przez Stobrawski 

Park Krajobrazowy”, aplikacji 
mobilnej „Stobrawski Park 
Krajobrazowy” oraz na stro-
nie internetowej Zespołu 
Opolskich Parków Krajobra-
zowych www.zopk.pl.

MATERIAŁ SPONSOROWANY – STOBRAWSKI PARK KRAJOBRAZOWY

STOBRAWSKA WSTĘGA – TRASY ROWEROWE

OPOLSKIE

Dzieci z domów dziecka 
w Krasnym Polu i Głub-

czycach doczekały się nowego 
busa.  – To jedynie część  pro-
jektu „Bliżej rodziny i dziec-
ka” w powiecie głubczyckim 
– informuje dyrektorka Re-
gionalnego Ośrodka Polityki 
Społecznej Agnieszka Gabruk. 

 Projekt realizowany jest 
przez opolski ROPS wraz 
z partnerami. Jednym z nich 
jest powiat głubczycki. Chodzi 
w nim o wsparcie rodzin prze-
żywających problemy opie-
kuńczo – wychowawcze oraz 
wsparcie pieczy zastępczej.

Nowiutki  Ford Transit bę-
dzie służył m.in. do przewozu 
dzieci ze szkół do placówek, 
na wyjazdy integracyjne, wy-
darzenia kulturalne i eduka-
cyjne czy wyjazdy do lekarza. 
To wielka pomoc dla tych pla-
cówek i wychowawców oraz 
większa wygoda dla samych 

dzieci.
– Naszego powiatu nie 

było stać na taki samodziel-
ny zakup – przyznaje starosta 
głubczycki Piotr Soczyński. 
– Tylko dzięki możliwościom 
stworzonym przez marszałka 
i dyrektor Gabruk mieliśmy 
możliwość sfinansowania 
z projektu ROPS-u tego po-
jazdu. A mało kto wie, że wy-

jazdy dzieci z domu dziecka to 
nie tylko wyjazdy na wyciecz-
ki i do szkoły, to często także 
interwencje nocne czy dowozy 
dzieci na terenie całego kraju– 
dodaje.

– W ramach projektu „Bli-
żej rodziny i dziecka” zaku-
piono jeszcze dwa inne auta, 
które już dziś wożą wycho-
wanków placówek opiekuń-

czo-wychowawczych w po-
wiatach prudnickim i oleskim 
– informuje Agnieszka Ga-
bruk. Podkreśla, że auto to 
tyko część projektu w powie-
cie głubczyckim. Łączna war-
tość zadań zrealizowanych 
w projekcie w powiecie głub-
czyckim to niemal 300 tysięcy 
złotych.

LM

Spełnienie marzeń dzieci

Fot. UMWO
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30 lat doświadczenia

Zakład Usług Transportowo - Sprzętowych RUDATOM 
ul. Zawadzka 10, 46-020 Kępa
tel. 77 / 456 86 77, 602 574 783
e-mail: biuro@rudatom.eu

W ofercie:
• roboty ziemne
• roboty rozbiórkowe
• usługi transportowe
• usługi sprzętowe
• sprzedaż materiałów sypkich

Skontaktuj się z nami

REKLAMA

RELIGIA

Odpust z mszą i nabożeń-
stwem, festyn z atrakcjami 
dla kilku pokoleń i mecz 
w ramach memoriału 
zasłużonego lokalnego 
działacza sportowego –  
tak Kępa świętowała na 
przełomie czerwca  
i lipca.

TOMASZ CHABIOR

Mieszkańcy obchodzi-
li odpust patronów 
swojej wsi: św. Piotra 

i Pawła. Msza z tej okazji od-
była się 29 czerwca, natomiast 
1 lipca lokalna społeczność 
uczestniczyła w plenerowym 
nabożeństwie przy ul. Za-
wadzkiej.

Później rozpoczął się festyn, 
który według miejscowych się-
ga swoją historią lat 70. ubiegłe-
go wieku. Była zabawa, obficie 
zaopatrzony bufet i darmowy 

dmuchaniec dla dzieci.
W trakcie festynu odbyła 

się również pierwsza edycja 
Memoriału Jerzego Musiała. 
Był to towarzyski mecz piłki 

nożnej: Rudatom Kępa – Śląsk 
Łubniany.

– Jerzy Musiał był postacią 
wyjątkową, a w historii klu-
bu z Kępy zapisał się złotymi 
zgłoskami. Był również rad-
nym, sekretarzem gminy i za-
łożycielem Gminnego Zrze-
szenia LZS – mówił Bernard 
Czok, wiceprezes klubu Ru-
datom Kępa. – Zmarł w 2017 
roku, a dziś, na stadionie jego 
imienia, upamiętniamy jego 
dokonania.

Tego lata Rudatom Kępa 
ma co świętować. W przed-
ostatnim tygodniu czerwca 
powrócił bowiem do klasy 
okręgowej po 19 sezonach 
spędzonych na niższych szcze-
blach. Awans z klasy A do 
okręgówki drużyna zadedy-
kowała Jerzemu Musiałowi.

W Kępie świętowali odpust  
i upamiętnili działacza

Nabożeństwo odpustowe poprowadził ks. Grzegorz Kublin, pro-
boszcz parafii pw. św. Antoniego w Luboszycach.
 Fot. Tomasz Chabior
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EDUKACJA

Publiczna Szkoła Pod-
stawowa z Oddziałami 
Sportowymi w Dobrzeniu 
Wielkim spod swoich 
skrzydeł wypuściła kolej-
nych absolwentów. Blisko 
50 ośmioklasistów pojawi-
ło się w Gminnym Ośrod-
ku Kultury na uroczystej 
gali pełnej wzruszeń, 
śmiechów i podziękowań. 

NATALIA KWOSEK

Jak nakazuje tradycja, 
szkolna kadra podzię-
kowała absolwentom za 

ogrom trudu, jaki włożyli 
podczas swoich ośmiu lat 
edukacji. Wyróżnieni zostali 
także ci, którzy w ostatnich 
latach zasłużyli się szkole.

Skoro już mowa o nagro-
dach, to, jak nakazuje trady-
cja, odbyła się również gala 
Szkolnych Jaśków. W tym 
roku nagrody były przyzna-
wane w kategoriach: młody 
Einstein, artysta, sportowiec, 
dżentelmen, luzak, orga-
nizator, dama, spóźnialski, 
z uśmiechem przez życie. 
Tradycja ta została zapocząt-
kowana już 12 lat temu. 

Oprócz części oficjalnej 
przygotowany został także 
bogaty program artystyczny, 
zarówno przez klasy ósme, 
które prezentowały swoje po-
żegnalne filmy, jak i przez kla-
sy siódme, które jak co roku 
przygotowały coś od siebie.

W tym roku mury szko-
ły pożegnały dwie klasy – 8a 
i 8b. Wychowawcą klasy 8a, 
która liczyła sobie 21 osób, 

był Wojciech Lasota, z kolei 
wychowawcą klasy 8b, która 
liczyła 24 osoby, była Elżbieta 
Rychlik. Razem daje to prawie 
50 osób.

– Z pewnością będę tęsknić 
za swoją klasą. Przez te lata 
nawiązałam też kilka waż-
nych dla mnie znajomości. 
W przyszłości wybieram się 
do liceum i chciałabym zostać 
kosmetyczką –  mówiła Wero-
nika Kuczera, uczennica klasy 
8a. – Myślę, że dzisiejsza gala 
jest ważnym wydarzeniem dla 
każdego z nas i jest to coś, co 
zapamiętamy na całe życie – 
dodała. 

To pożegnanie było rów-
nież wyjątkowe pod innym 
względem. Stanowisko dyrek-
tora od nowego roku szkolne-
go obejmie Wojciech Lasota, 
który do tej pory pełnił rolę 
zastępcy.  

Absolwenci ósmych klas 
pożegnali się z murami szkoły 
podstawowej w Dobrzeniu

ROZRYWKA

Ciekawie, z uśmiechem 
i przy znakomitej zabawie. 

Tak spędzali czas uczestnicy 
festynu rodzinnego, który od-
był się w sobotę 10 czerwca na 
placu przy świetlicy wiejskiej 
w Lubieni.

Wszystkich przybyłych 
gości przywitała muzyka i bo-
gato wyposażona strefa ga-
stronomiczna. Punktem kul-
minacyjnym imprezy były zaś 
animacje dla dzieci, gry, zaba-
wy, malowanie twarzy i foto-
budka. Wszystkie te atrakcje 
przygotowała grupa Seledy-

nek, która zadbała o rozrywkę 
dla młodszych i starszych.

– To jest rodzinny festyn, 
mieszkańcy już się zbierają 
i mam nadzieję, że miło spę-
dzą dzisiejsze popołudnie 
– mówiła Jolanta Stokłosa, 
sołtyska Lubieni. – Grupa Se-
ledynek zabawia dzieci, gra 
muzyka, jest wesoło i inte-
gracyjnie. Odbędzie się także 
mecz siatkówki oraz odwiedzą 
nas zawodnicy klubu Gwardii 
Opole. A do tego na zakoń-
czenie wieczorna dyskoteka.

I właśnie tuż po godz. 19.00 
na placu przy świetlicy wiej-
skiej w Lubieni rozpoczęła się 
zabawa przy muzyce.  MS

Wesoło i kolorowo na festynie 
rodzinnym w Lubieni

Festyn rodzinny został zorganizowany przez sołtyskę i radę sołecką 
miejscowości Lubienia. Fot. Milena Skóra

Fot. Natalia Kwosek
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Firma Silspek Rubber Sp. z o.o. z siedzibą w Dobrzeniu Wielkim wiodący producent  
mieszanek elastomerowych w Europie Środkowej poszukuje kandydatów na stanowisko:

Do obowiązków na oferowanym stanowisku należeć będzie:
• księgowanie dokumentów w systemie księgowym
• księgowanie i rozliczanie faktur zakupu z przyjęciami magazynowymi
• księgowanie faktur inwestycyjnych i kosztowych
• prowadzenie i uzgadnianie rejestru VAT oraz właściwe rozliczanie podatku VAT
• kontrola rozrachunków kontrahentów uzgadnianie sald księgowych
• współpraca przy sporządzaniu bilansów, sprawozdań i raportów okresowych
• współpraca przy sporządzaniu deklaracji statystycznych i podatkowych (sprawdzanie 
podatku naliczonego i przygotowywanie JPK, VAT-UE w tym zakresie, Podatek CIT - nalicza-
nie, sporządzanie deklaracji rocznych, podatek od nieruchomości - kalkulacja i sporządzanie 
deklaracji)
• współpraca przy sporządzaniu raportów okresowych dla Zarządu firmy
• sporządzanie dokumentacji dla instytucji finansowych (banki, towarzystwa leasingowe, 
ubezpieczeniowe)
• księgowanie wyciągów bankowych
• analiza kont księgowych związana z obszarem finansowym
• współpraca w zakresie prawidłowej ewidencji i rozliczania środków trwałych
• Intrastat - sporządzanie deklaracji

Od Kandydatek/Kandydatów wymagamy:
• wykształcenie wyższe – zgodnie ze stanowiskiem
• kilkuletnie doświadczenie praktyczne w obszarze pełnej księgowości w spółkach o profilu 
produkcyjno-handlowym
• wysoka zdolność analitycznego myślenia, samodzielność oraz chęć doskonalenia proce-
sów finansowo-księgowych
• dokładność, obowiązkowość, zaangażowanie

W zamian Kandydatkom/Kandydatom oferujemy:
• atrakcyjne wynagrodzenie
• kursy i szkolenia
• umowę o pracę
• perspektywa awansu na stanowisko Głównego Księgowego

Osoby zainteresowane ofertą pracy prosimy o przesyłanie CV oraz listu motywacyjnego 
na adres rekrutacja@silspek.pl

KSIĘGOWA / KSIĘGOWY

Wyrażam zgodę na przetwarzanie danych osobowych zawartych w niniejszym dokumencie do realizacji 
procesu rekrutacji zgodnie z ustawą z dnia 10 maja 2018 roku o ochronie danych osobowych (Dz. Ustaw z 
2018, poz. 1000) oraz zgodnie z Rozporządzeniem Parlamentu Europejskiego i Rady (UE) 2016/679 z dnia 
27 kwietnia 2016 r. w sprawie ochrony osób fizycznych w związku z przetwarzaniem danych osobowych i w 

sprawie swobodnego przepływu takich danych oraz uchylenia dyrektywy 95/46/WE (RODO).)

ROZRYWKA

Warsztaty, występy lokal-
nych artystów i rozgrywki 
sportowe to tylko niektóre 
przyjemności, które czeka-
ły na uczestników otwar-
cia sezonu na kąpielisku 
w Nowych Siołkowicach.

TOMASZ CHABIOR

Imprezę, która odbyła się 
25 czerwca, nazwano Śla-
dem Zołajskiego Wodnika 

na Stobrawskim Zielonym 
Szlaku. To w nawiązaniu do 
bohatera legendy, według 
której siołkowickie jezioro za-
mieszkuje postać o tym wła-
śnie imieniu. Wśród atrakcji 
znalazło się wspólne czytanie 
owej legendy, dzieci malowa-
ły też podobizny Zołajskiego 
Wodnika.

Poza tym na uczestni-
ków pikniku czekały letnie 
gry i zabawy z animatorem, 
warsztaty plastyczne, zabawy 
językowe i zajęcia kulinarne. 
Rozegrano też turnieje piłki 
nożnej dla dzieci i siatkówki 

plażowej. Oprócz tego można 
było obejrzeć występy dzieci 
i młodzieży z gminy Popielów.

– Staramy się maksymal-
nie wykorzystywać nasze ką-
pielisko, dlatego można tutaj 
nie tylko pływać, ale także 
spacerować, ćwiczyć i grać 
w siatkówkę. Dzieci mogą 
natomiast korzystać z placów 
zabaw, w tym jednego wod-
nego – mówiła Sybilla Stel-
mach, wójt gminy Popielów. 
– Dzięki temu wszystkiemu 
mieszkańcy gminy i jej okolic 
przyjeżdżają tutaj przez cały 
rok. W dodatku mieszka tu 
Zołajski Wodnik, o którym 
legendę można było poznać 
podczas niedzielnego otwar-
cia. Cieszę się, że przyjechało 
na nie tak dużo osób, szcze-
gólnie dzieci.

Piknik przy kąpielisku 
był jednocześnie oficjalnym 
otwarciem sezonu letniego 
w tym miejscu. W całej Opol-
szczyźnie potrwa on do końca 
sierpnia. Warto podczas niego 
pamiętać o zasadach bezpiecz-
nego zachowania nad wodą. 
Portal rządowy gov.pl podaje 
następujące reguły:

Na kąpielisku w Nowych 
Siołkowicach ruszył sezon letni

Wśród atrakcji otwarcia sezonu letniego na siołkowickim kąpielisku 
znalazły się występy dzieci. Fot. Tomasz Chabior

1.  Pływaj tylko w miejscach do tego 
wyznaczonych […]. 

2. Przestrzegaj regulaminu kąpieliska […].
3. Bądź odpowiedzialnym opiekunem […].
4. Przed kąpielą sprawdź temperaturę  

wody […].
5. Zwróć uwagę na warunki  

atmosferyczne […].
6. Nigdy nie pływaj po spożyciu alkoholu,  

na czczo lub bezpośrednio po posiłku […].
7. Dobieraj odpowiedni sprzęt pływający […].
8. Zadbaj o innych […].

Źródło: https://www.gov.pl/web/kmpsp-bielsko-biala/bezpie-
czenstwo-nad-woda---podstawowe-zasady
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Nastąpił rozwój infrastruktury społecznej, 
polegający na remoncie i doposażeniu świetlic 
wiejskich, w tym także zaplecza kuchennego. 
Rozwój infrastruktury sportowej i rekreacyjnej 
poprzez budowę siłowni na powietrzu, od-
nowienie boisk, ogrodzenie terenów, budowę 
altan i miejsc spotkań. Wspólnie działania po-
dejmowane są także w sferze ochrony zabyt-
ków oraz przyrody. Przykładem może być prze-
niesienie i odnowienie zabytkowej dzwonnicy. 

Dylematami z którymi najczęściej mierzą 
się organizacje działające non profit to: skąd 
wyłożyć pieniądze na realizację projektu oraz 
na wkład własny? Jak poradzić sobie z napi-
saniem, realizacją i rozliczeniem projektu? 
Wówczas wsparcia udzielają pracownicy Urzę-
du Gminy Pokój.  Doradzają w jaki sposób 
zrealizować pomysły, skąd można pozyskać 
dodatkowe środki, w jaki sposób sfinansować 
wkład własny. Wspierają organizacyjnie i me-
rytorycznie na każdym etapie realizacji zada-
nia. Gmina Pokój udziela także pożyczek na 
realizację zadań publicznych. 

Od 2020 do 2022 roku, mimo okresu pan-
demii Organizacje Pozarządowe we współ-
pracy z Gminą Pokój zrealizowały 5 grantów 
w ramach PROW 2014-2020 na kwotę ok. 
45 tys. zł, 2 Projekty w ramach KSOW ok. 
14 tys.,  6 Inicjatyw w ramach „Działaj Lokal-
nie”, 25 Grantów „KIERUNEK NOWE FIO” na 
ok. 150 tys. zł, 6 zadań publicznych finanso-
wanych z budżetu Samorządu Województwa 
Opolskiego (ok. 50 tys. zł) oraz kilka innych 
inicjatyw finansowanych z konkursów ogólno-
polskich. 

Organizacje doposażały się m.in. w sprzęt 
komputerowy, biurowy, meble, naczynia, ze-
stawy biesiadne oraz elementy dekoracyjne, 
zorganizowanych zostało kilkanaście warsz-
tatów rozwijających wiedzę, umiejętności 

oraz pasje uczestników. Co roku odbywają się 
także imprezy i spotkania integracyjne. Wspól-
nie dbamy o przestrzeń publiczną, jej estetykę 
i funkcjonalność. 

W tym roku 2023 we współpracy Urzędu 
Gminy oraz NGO udało się pozyskać wspar-
cie dla kolejnych 6 projektów finansowanych 
z Kierunek NOWE FIO. Za nami już Festyn ro-
dzinny w Fałkowicach, kolejne zadania czekają 
na realizację. Dwie inicjatywy uzyskały wspar-
cie z „Działaj Lokalnie 2023”.  KGW doposażyło 
się w naczynia kuchenne oraz patelnię gastro-
nomiczną dzięki wsparciu Fundacji Velux. Od-
były się także cztery wydarzenia finansowane 
z Samorządu Województwa Opolskiego, m. 
in.  festyn w Lubnowie, jako impreza towa-
rzysząca zawodom psów Obedience, impreza 
plenerowa w Pokoju „Województwo Opolskie 
Oczami Przyszłych Artystów”, gdzie dużego 
wsparcia udzielił  i pomysłodawcą był GOKSiR 
w Pokoju, który włącza się również w realizację 
i wsparcie wielu pozostałych inicjatyw. W tym 
roku mogliśmy cieszyć się także 20 – leciem 
FESTIWALU MUZYKI ZABYTKOWYCH PAR-
KÓW I OGRODÓW imienia Karola Marii von 
Webera. Wspierane są parafie z Gminy Pokój, 
głównie w pozyskiwaniu środków na reno-
wację zabytków oraz organizację wydarzeń 
artystycznych.  Niebawem zostanie wyremon-
towana kapliczka w Domaradzu. Pracownicy 
UG w Pokoju wspólnie ze strażakami z OSP 
z różnych źródeł pozyskują środki na dodat-
kowy sprzęt, organizację zawód oraz zakup 
samochodów bojowych. Przy wsparciu LGD 
„Dolina Stobrawy”   udało się utworzyć trzy 
wioski tematyczne.

Współpraca pomiędzy samorządem, a or-
ganizacjami pozarządowymi przynosi wiele ko-
rzyści przede wszystkim społeczności lokalnej. 
Jest nie do przecenienia. Najważniejsi są lu-

dzie, którzy chcą podejmować nowe wyzwania 
oraz wspólne cele służące dobru ogółu.

Smutne jest to, że organizowane imprezy 
dla mieszkańców są często miejscem uprawia-
nia autoprezentacji osób zaangażowanych po-
litycznie, mających na szyldach empatię i chęć 
współpracy,  a wykorzystujących każdą okazję, 
żeby zaistnieć w social mediach i zapromować 
siebie.

Ludzie chcą odpocząć i dlatego w czasie 
wolnym idą na festyn. Politycy często tego nie 
rozumieją, że każdemu należy się odpoczynek, 
w tym od ciągłej politycznej walki, prezentacji 
dorobku zawodowego polityków, od pseudo 
przemówień. Nasze społeczeństwo ze wzglę-
du na dobre wychowanie nie reaguje, po prostu 
wpuszcza przekaz jednym uchem, a wypusz-
cza drugim, mając nadzieję, że mowa polityka 
będzie krótka. Polityczne gierki i nastawianie 
ludzi przeciwko sobie nie tylko nie tworzą wa-
runków do budowy społeczeństwa obywatel-
skiego, przeciwnie doprowadzają do podziałów 
i kłótni. Nie dajmy się… niech powstają KGW, 
stowarzyszenia i grupy nieformalne bez wzglę-
du na to, która opcja polityczna stworzyła wa-
runki do ich rozwoju.

POMOC DLA TYCH, KTÓRZY  LUBIĄ DZIAŁAĆ 
SPOŁECZNIE W GMINIE POKÓJ

W GMINIE POKÓJ FUNKCJONUJE OBECNIE AŻ 25 ORGANIZACJI POZARZĄDOWYCH, W TYM: 12 STOWARZYSZEŃ, 6 JEDNOSTEK OCHOT-
NICZYCH STRAŻY POŻARNYCH ORAZ 7 KÓŁ GOSPODYŃ WIEJSKICH, A WKRÓTCE MAJĄ POWSTAĆ KOLEJNE KGW. TO PRACOWNICY UG 
POKÓJ AKTYWIZUJĄ LOKALNĄ SPOŁECZNOŚĆ I POMAGAJĄ ZAKŁADAĆ TE ORGANIZACJE. ZAWIĄZUJĄ SIĘ TAKŻE GRUPY NIEFORMAL-
NE REALIZUJĄCE ZADANIA PUBLICZNE. KORZYŚCI WYNIKAJĄCE ZE WSPÓŁPRACY SEKTORA NGO ORAZ SEKTORA PUBLICZNEGO SĄ 
WIDOCZNE W KAŻDEJ SFERZE ŻYCIA SPOŁECZNEGO. 

TEKST SPONSOROWANY GMINY POKÓJ
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ROZRYWKA

Wśród atrakcji imprezy, 
która odbyła się 1 lipca 
przy miejscowej remizie, 
znalazły się: warsztaty 
artystyczne, występy 
taneczne, pokaz rolkowy, 
koncerty i obficie zaopa-
trzony bufet.

TOMASZ CHABIOR

Podczas warsztatów ar-
tystycznych uczestnicy 
pikniku, szczególnie 

ci najmłodsi, próbowali sił 
w kilku dziedzinach. Były to: 
scrapbooking, decoupage, ma-
larstwo, rysunek, collage i ce-
ramika. Tematyka prac nawią-
zywała do Opolszczyzny, jej 
symboli i miejsc, które warto 
odwiedzić.

– Wspieramy talenty arty-
styczne, taka jest główna idea 
naszego pikniku. Stąd też stre-
fa warsztatów, występy tanecz-
ne i koncerty zespołów, które 
dopiero się promują – mówiła 
Aleksandra Łukaszczyk, dy-
rektor Gminnego Ośrodka 
Kultury Sportu i Rekreacji 
w Pokoju. – Zaprosiliśmy ze-
społy z całego województwa 
opolskiego, wokół regionu 
skupia się również tematyka 

pozostałych atrakcji. Atmos-
fera jest pozytywna, pogoda 
i frekwencja dopisują, a dzieci 
fantastycznie się bawią.

W programie wydarze-
nia znalazły się też występy 
taneczne. Miejscowe grupy 
dziecięce zaprezentowały 
podczas nich tańce: disco, 
balet i fit kids. Później odbyły 
się też koncerty zespołów: 8 
Rano, Metal Thunder i TWA.

Pozostałymi atrakcjami 
wydarzenia były między in-
nymi: pokaz jazdy na rolkach, 
dmuchaniec dla dzieci, foto-
budka, malowanie twarzy, bo-
gato zaopatrzony bufet oraz 
punkt, w którym można było 
zasięgnąć informacji na temat 
atrakcji gminy Pokój i całej 
Opolszczyzny, a także zjeść 
babeczkę i otrzymać tema-
tyczną pamiątkę.

Imprezę zorganizowało 
Stowarzyszenie Odnowy Wsi 
Krogulna. Współorganiza-
torami były natomiast: rada 
sołecka miejscowości Pokój, 
Koło Gospodyń Wiejskich 
w Pokoju, Gminny Ośrodek 
Kultury, Sportu i Rekreacji 
w Pokoju, Urząd Gminy w Po-
koju oraz Ochotnicza Straż 
Pożarna w Pokoju.

Patronat honorowy nad 
wydarzeniem objął marsza-
łek Andrzej Buła, piknik był 

zresztą współfinansowany 
przez samorząd województwa 
opolskiego. Natomiast portal 

informacyjny i miesięcznik 
Opowiecie.info objął piknik 
patronatem medialnym.

W Pokoju gościli piknik z okazji 
25-lecia obrony Opolszczyzny

W programie wydarzenia znalazły się między innymi występy taneczne.  Fot. Tomasz Chabior

REKLAMA
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HISTORIA

Mnóstwo atrakcji z okazji 
obchodów 800-lecia Sta-
rych Siołkowic i 140-lecia 
siołkowickiej jednostki 
OSP! Występy artystycz-
ne, zabawy i animacje 
dla dzieci, strefa gastro-
nomiczna i wiele innych 
rozrywek, a to wszystko 
w sobotę 1 lipca na boisku 
LKS Stare Siołkowice.

MILENA SKÓRA

Jubileuszowe obchody roz-
poczęła uroczysta Msza 
Święta w kościele p.w. św. 

Michała Archanioła w Starych 
Siołkowicach. O godz. 11.00 
odbył się oficjalny przemarsz 
i apel na placu przed siołkowic-
ką jednostką OSP. Wyczekiwa-
na biesiada rozpoczęła się zaś 
na boisku LKS Stare Siołkowi-
ce. To tam mieszkańcy już na 
dobre zaczęli świętowanie przy 
licznych atrakcjach i zabawach.

Czekały na nich m.in.: róż-
norodne występy artystyczne 
przygotowane zarówno przez 
dzieci, jak i dorosłych, strefa 
animacji i zabaw dla najmłod-
szych, dmuchańce, bańki 
mydlane oraz bogato wypo-
sażona strefa gastronomiczna. 
Dodatkowo wydzielono spe-
cjalne miejsce, gdzie znajdo-
wała się wystawa historyczna 
miejscowości.

– Za nami pół roku bardzo 
intensywnej i wyczerpującej 
pracy i mamy nadzieję, że jako 
sołectwu udało nam się przy-
gotować wydarzenie, podczas 
którego wszyscy mieszkańcy 
będą się dobrze bawić – mó-
wiła Anna Nawrot, prezeska 
Stowarzyszenia Nasza Wieś 
Stare Siołkowice. – Taka im-

preza jest możliwa do zreali-
zowania tylko dzięki temu, że 
mamy tu, w sołectwie, fanta-
stycznych ludzi, i to jest dla 
mnie prawdziwym wyróżnie-
niem, że mogę z takimi ludź-
mi współpracować.

Z okazji jubileuszu czekała 
także atrakcja, której nie war-
to było przegapić. Do Starych 
Siołkowic przyjechał Skanse-
nowy Rajd Traktorowy, które-
go wystawa była dostępna dla 
odwiedzających siołkowickie 
boisko. Gwiazdą wieczoru byli 
Dominika i Janusz Żyłka, a za-
raz po ich występie rozpoczęła 
się zabawa taneczna z Zespo-
łem Muzycznym Demetris.

W ramach obchodów jubi-
leuszu niektóre z ulic Starych 
Siołkowic zyskały wyjątkowy 
wygląd, a to za sprawą świą-
tecznego wystroju ogrodzeń 
i podwórek. Motywem prze-
wodnim ozdób była wiklina, 
ceramika, a także drewno 
i kwiaty. Wszystko to było 

idealnym dopełnieniem jubi-
leuszowego świętowania.

Na wydarzenie zaprosili: 
gmina Popielów, sołectwo Sta-
re Siołkowice, Stowarzyszenie 
Nasza Wieś Stare Siołkowice 
oraz OSP Stare Siołkowice.

Wydarzenie współfinanso-
wane było ze środków samo-
rządu województwa opolskie-
go w ramach zadania „800 lat 
Starych Siołkowic – z prze-
szłości w przyszłość Opolsz-
czyzny”.

800-lecie Starych Siołkowic. 
Jubileuszowa impreza  
w pełnym wydaniu

Występy artystyczne były jedną z atrakcji na festynie.  Zdjęcia: Milena Skóra

Wyroby z wykliny nadały charakteru całemu wydarzeniu.
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Operacja zrealizowana przy wsparciu Stowarzyszenia 
Lokalna Grupa Działania Stobrawski Zielony Szlak 

 
 
 
 
 
 

Operacja pn. „Budowa pomostu cumowniczego dla małych łodzi w m. Dobrzeń Wielki” 
mająca na celu Rozwój wielofunkcyjnej i nowoczesnej infrastruktury sportowo-

rekreacyjnej poprzez budowę basenu, slipu do wodowania jednostek pływających oraz 
pomostu cumowego została współfinansowana ze środków Unii Europejskiej w ramach 
działania "Wsparcie dla rozwoju lokalnego w ramach inicjatywy LEADER" poddziałanie 

"Wsparcie na wdrażanie operacji w ramach strategii rozwoju lokalnego kierowanego przez 
społeczność" Programu Rozwoju Obszarów Wiejskich na lata 2014-2020. 

 
 
 
 

„Europejski Fundusz Rolny na rzecz Rozwoju Obszarów Wiejskich: Europa inwestująca w obszary wiejskie” 

ROZRYWKA

Wraz z początkiem waka-
cji wystartowały trzydnio-
we obchody Dni Prószko-
wa wraz z Paradą Orkiestr. 
Wydarzenie zainauguro-
wał koncert zespołu Opole 
Quartet, lecz na tym nie 
koniec atrakcji. 

NATALIA KWOSEK

Jest to wieloletnia trady-
cja, są to już bodajże 23 
lata, od kiedy zaczęliśmy 

organizować Dni Prószkowa. 
I tak co roku się to odbywa-
ło, zawsze pod koniec waka-
cji, taki był stały termin od 
kilku lat. W 2009 roku była 
pierwsza Parada Orkiestr, a ze 
4 lata temu zdecydowaliśmy 

się połączyć te dwie imprezy 
i tak się zbiegło, że na koniec 
roku szkolnego, na początku 
wakacji będą się odbywać Dni 
Prószkowa z Paradą Orkiestr 
– mówił Mariusz Staniów, 
dyrektor Ośrodka Kultury 
i Sportu w Prószkowie.

Wydarzenie rozpoczęło się 
koncertem zespołu Opole Qu-
artet w kościele poewangelic-
kim. Później impreza przeniosła 
się do parku za Ośrodkiem Kul-
tury i Sportu, gdzie odbyły się 
koncerty dwóch zespołów roc-
kowych TWA i Metal Thunder. 
Następnie o godz. 21.00 wy-
stąpiła gwiazda wieczoru, Mr. 
Polska, a później, mniej więcej 
o 22.30, wszyscy bawili się na 
dyskotece pod gwiazdami z DJ-
-em Sanchezem en Vivo. 

Sobotni dzień imprezy 
rozpoczął się Paradą Orkiestr 
o godz. 17.00, a o godz. 22.00 
zaczęła się zabawa z zespołem 
Vega. Parada wiodła ulica-
mi Prószkowa – od kościoła 
przez cały rynek aż pod dużą 
scenę w parku Ośrodka Kultu-
ry i Sportu.

Ostatni dzień obchodów 
Dni Prószkowa zaczął się 
o godz. 16.00 programem dla 
dzieci pt. Wakacyjna podróż 
dookoła świata, a o godz. 
17.00 z programem kabareto-
wo-rozrywkowym wystąpili 
Happy Jędrowski Show oraz 
Andrzej Miś.

Trzydniowe obchody  
Dni Prószkowa

REKLAMA

Fot. Natalia Kwosek
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POKÓJ

Pierwszy dzień jubile-
uszowego XX Festiwalu 
Muzyki Zabytkowych 
Parków i Ogrodów im. 
C. M. von Webera obfi-
tował w niespodzianki 
zarówno organizacyjne, 
jak i muzyczne. Kościół 
Ewangelicko-Augsburski 
im. Księżnej Zofii w Pokoju 
jak zwykle był pełen.

LESZEK MYCZKA

Zaczęło się od miłej nie-
spodzianki. Dyrektor 
artystyczny festiwalu 

Hubert Prochota został doce-
niony i odznaczony.

– Huber Prochota to praw-
dziwy, choć nie tytularny, 
profesor opolskich muzyków 
– uważa marszałek wojewódz-
twa opolskiego Andrzej Buła.

Udekorowanie Huberta 
Prochoty nastąpiło bezpośred-
nio przed koncertem otwiera-
jącym festiwal. My cofnijmy 
się jednak jeszcze przed ko-
ściół ewangelicki Księżnej Zo-
fii. Tutejszy proboszcz Eneasz 

Kowalski bardzo sobie chwali 
fakt, że festiwal weberowski 
odbywa się właśnie u niego, 
w jego świątyni.

Równie zadowolony z in-
auguracji jubileuszowego fe-
stiwalu był Hubert Kołodziej, 
przewodniczący Stowarzy-
szenia Pokój, znawca C. M. 
von Webera, ale także rodu 
Wirtembergów. W ich pałacu 
w Pokoju komponował We-
ber, a w kościele, który także 
oni wybudowali, odbywa się 
festiwal.

A kościół był pełen melo-
manów z kraju i z zagranicy. 
Przyjechała specjalna dele-
gacja z partnerskiej gminy 
z Niemiec. Wszystko jest 
dwujęzyczne. Można wziąć 
słuchawki i korzystać z per-
fekcyjnego symultaniczne-
go tłumaczenia Leonarda 
Malcharczyka z konsulatu 
niemieckiego w Opolu. Byli 
też stali goście festiwalu, na 
przykład Barbara Kamińska, 
dyrektorka Biura Dialogu 
i Partnerstwa Obywatelskiego 
w Urzędzie Marszałkowskim 
Województwa Opolskiego.

Dla Barbary Zając, wójta 
gminy Pokój, festiwal to zapo-

wiedź otwarcia po wieloletnim 
remoncie parku Wirtember-
gów (ma się to stać we wrze-
śniu). – Jeszcze go tam nie 
ma, ale będzie amfiteatr. Może 
już w przyszłym roku jeden 
z koncertów festiwalowych 
odbędzie się właśnie w nim – 
obiecywała Barbara Zając.

Czekały również wyjątkowe 
niespodzianki. Szef artystycz-
ny festiwalu po raz pierwszy 
sięgnął do repertuaru nowo-
cześniejszego niż ten, z któ-
rym mieliśmy dotychczas do 
czynienia na weberowskim 
festiwalu. Zwłaszcza że pu-
bliczność w Pokoju jest już 
po dwudziestu wydaniach 

wyrobiona na tyle, że z przy-
jemnością pogrążyła się w tej 
muzyce…

Ale to nie koniec niespo-
dzianek przygotowanych 
przez Huberta Prochotę. 
W tajnym przejściu za ołta-
rzem spotkaliśmy znakomite-
go opolskiego aktora Andrze-
ja Mikoszę. Okazuje się, że 
w tym roku to on opowiadał 
o koncercie i wykonywanych 
podczas niego utworach. 

Jubileuszowy XX Festiwal 
Muzyki Zabytkowych Par-
ków i Ogrodów im. C. M. von 
Webera odbywał się w dniach 
8–10 czerwca. Kolejna edycja 
już za rok.

Odznaczenie dla Huberta 
Prochoty, muzyka  
dla melomanów

Zdjęcia: Leszek Myczka
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P o c h o d z ę  z  Z a w i ś c i 
i mieszkam tu od urodze-
nia razem z rodzicami. Mam 
dwie córki, jedną z nich opie-
kuję się jako rodzina zastęp-
cza po śmierci mojej siostry. 
Jestem też wdową, niestety 
dwa lata temu straciłam 
i męża i siostrę. To był trudny 
czas, ale powoli idę do przo-
du. 

Drugą kadencję pełnię 
funkcję sołtyski, od ponad 
15 lat jestem w parafialnym 
zespole Caritas, jestem też 
prezesem Stowarzyszenia 
Odnowy Wsi Zawiść, a w naj-
bliższym czasie chcemy za-
łożyć u nas Koło Gospodyń 
Wiejskich. 

Bardzo się Pani angażuje 
w życie społeczne. 

Dużo tego, ale ja bardzo 
lubię to co robię, jestem ty-
pem społecznika. Zawsze 
mówię, że nasza wioska jest 

mała, ludzi też jest coraz 
mniej, każdy gdzieś wyjeż-
dża. Marzy mi się żeby nie 
rozdzielać tych działań na 
inicjatywy straży, Caritasu 
czy sąsiedniej Kopaliny tyl-
ko działać wspólnie, wtedy 
moim zdaniem możemy wię-
cej. Mamy wspólny kościół 
parafialny, wspólną świetlicę 
– działajmy jako jedność. Jest 
nas za mało żeby każdy robił 
coś na własną rękę, w grupie 
siła. 

Jak to się zaczęło?
Właśnie przez Caritas, gdy 

się zapisałam byłam młodą 
osobą, to było grubo ponad 
15 lat temu. I od tamtej pory 
tam działam, organizujemy 
Sylwestra, Mikołaja czy Dzień 
Kobiet, wspólnie ze strażą co 
roku urządzamy Dzień Dziec-
ka. To wszystko przy współ-
pracy z Panem Wacławem 
Kocienckim i Tomaszem Kry-
stoskiem, jak również Urzę-
dem Gminy Pokój i Panią 
Wójt. Naprzemiennie ze wsią 
Kopalina przygotowujemy 
dożynki parafialne, koronę 
pleciemy jednego roku u nas, 
następnego u nich – w tym 
wypada nasza kolej. 

Jestem bardzo wdzięczna 
poprzedniemu sołtysowi, 
Wacławowi Kocienckiemu, za 
to że mi zaufał i rezygnując 
ze swojej funkcji rekomendo-
wał mnie jako swoją następ-
czynię. 

Bała się Pani?
Bałam się oczywiście, bo 

wiąże się to z ogromem obo-
wiązków, wiadomo miesz-
kańcy mają swoje oczeki-
wania, a jeśli coś się nie uda 
to odpowiedzialność bierze 
sołtys. Na szczęście moi 
mieszkańcy są bardzo wyro-
zumiali i pomagają mi w tym 
co robię. Tak samo jak nasza 
rada sołecka, która wspiera 
mnie w pracy na rzecz naszej 
małej społeczności. Także 
nie narzekam, a wręcz je-
stem ogromnie wdzięczna. 

Szczególnie w tych ostatnich 
tragediach naprawdę odczu-
łam to wsparcie, takie bezin-
teresowne. 

A poza tą działalnością? 
Proszę powiedzieć kilka 
słów o sobie.

C i ę ż ko  m i  o p o w i a d a ć 
o sobie, bo ja jestem skrom-
ną osobą. Nie lubię się po-
kazywać na zewnątrz z tym 
co robię, prawda jest taka, 
że oddałabym ostatniego 
grosza żeby pomóc i nikomu 
bym o tym nie wspomnia-
ła. Mam w sobie mnóstwo 
współczucia, jeśli widzę że 
drugi człowiek potrzebuje po-
mocy to choćbym ja nie miała 
nic w portfelu, to starałabym 
się pomóc. Nie licząc na to, 
że ktoś mi się odwdzięczy. 
Ja chętnie pomagam i zwy-
czajnie cieszę się gdy drugi 
człowiek jest szczęśliwy, to 
mi daje radość. Tak samo, gdy 
piekę torty to wszystko daje 
mi taką satysfakcję.

A prywatnie czym Pani 
się zajmuje?

Zajmuje się pieczeniem 
ciast i tortów, jak to się mówi 
jestem torciarą (śmiech). To 
moje hobby, jestem samo-
ukiem, piekę już od wielu 
lat, przez pewien czas mia-
łam nawet swoją firmę. Od 
czerwca podjęłam też pracę 
w bibliotece na pół etatu, 
tak żeby wyjść do ludzi, nie 
siedzieć w domu, myślę że to 
pomaga mi przeżyć ten mi-
niony okres. 

Jak wygląda Pani dzień? 
Wstaję rano, szykuję dzie-

ci do szkoły, teraz mam dużo 
spraw do załatwienia w są-
dzie. Później jadę do pracy, 
wracam, ugotuję dziewczy-
nom obiad, a potem wiado-
mo muszę w domu wszystko 
zrobić, trawę skosić, ogródek 
wyplewić i tak dalej… Gene-
ralnie jest tego trochę sporo, 
do tego dochodzi robienie 
zamówień, pieczenie tortów 

– wszystko to staram się za-
planować i ogarnąć. 

Na szczęście moje dziew-
czyny mi pomagają, młod-
sza rozkłada mi krzesło na 
ogródku i mówi „Mama, mu-
sisz sobie odpocząć trochę”. 
Przyznaję, że czasem brakuje 
mi tego czasu dla siebie, ale 
jakoś nad tym nie ubolewam. 
Gdy już znajdę wolną chwi-
lę to lubię usiąść z kubkiem 
kawy na huśtawce i się od-
prężyć. To jest mój azyl, wte-
dy odpoczywam. 

Jakie plany na przyszłość? 
Chciałabym żeby jeszcze 

za mojej kadencji udało się 
napisać jakiś projekt i wyre-
montować naszą świetlicę. 
W gminie była modernizo-
wana jako pierwsza, jednak 
minęły już lata i budynek wy-
maga gruntownego remontu.  

Kostkę brukową już mamy, 
chciałabym że niedługo zo-
stała położona przed salą 
wiejską, no i nasz plac za-
baw, co prawda pieniędzy nie 
ma dużo, ale już w tym roku 
powstaną tu nowe urządze-
nia m.in. huśtawka. Chciała-
bym żeby te nasze centrum 
wsi zostało uporządkowane 
i rozbudowane. 

Skąd siła na to wszystko?
Sama się zastanawiam 

skąd ja na to wszystko mam 
siły. Nie wiem, po prostu 
spełniam się w tym co ro-
bię i to chyba ta praca daje 
mi siłę. Mama czasem mnie 
pyta „po co Ty jeszcze robisz 
te torty?”. No ale ja się w ten 
sposób relaksuję. Mój mąż 
zawsze się śmiał, że ja je-
stem ja Kwiatkowska „żadnej 
pracy się nie boję” (śmiech).

Czego można Pani życzyć?
Zdrowia, bo jeśli zdrowie 

będzie, to resztę człowiek 
przyjmie, będzie żył dalej 
i będzie szczęśliwy. No i może 
też spokoju dla mnie, dla mo-
ich dzieci i rodziny. 

Dziękuję za rozmowę. 

Kobiety Pokoju >  Anna Kuka: Cieszę się gdy 
drugi człowiek jest szczęśliwy, to mi daje radość

MATERIAŁ SPONSOROWANY GMINY POKÓJ

W KOLEJNEJ ODSŁONIE 
NASZEGO CYKLU 
ROZMAWIAMY Z ANNĄ 
KUKĄ, KTÓRA DRUGĄ 
KADENCJĘ PIASTUJE 
STANOWISKO SOŁTYSKI 
WSI ZAWIŚĆ. O PRACY, 
RODZINIE, PLANACH, 
MARZENIACH 
I DZIAŁALNOŚCI 
SPOŁECZNEJ.
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WYDARZENIE

Na rynku w Białej od piąt-
ku 30 czerwca do niedzieli 
2 lipca na uczestników 
wydarzenia czekała cała 
moc atrakcji. W progra-
mie były m.in.: koncerty, 
pokazy rycerskie, kulina-
ria, pokazy taneczne czy 
rękodzieło.

NATALIA KWOSEK

Są to VII opolskie Targi 
Ekonomii Społecznej, 
wydarzenie, które re-

alizujemy już od 7 lat. Targi 
realizowane są w ramach pro-
jektu unijnego dotyczącego 
koordynacji sektora ekonomii 
społecznej w województwie 
opolskim. Co należy podkre-
ślić, zgodnie z ustawą o po-
mocy społecznej to samorząd 
województwa za pośrednic-
twem Regionalnego Ośrodka 
Polityki Społecznej w Opolu 
koordynuje zadania zwią-
zane z ekonomią społeczną. 
W związku z tym że chcemy 
pokazać jak najwięcej zaso-
bów, jak najwięcej potencjału 
III sektora, za każdym razem 
wybieramy inne miejsce na 
mapie województwa. Pierw-
sze targi odbyły się w Głu-

chołazach, więc za każdym 
razem staramy się zmienić 
miejsce, żeby dotrzeć do jak 
najszerszego grona osób. Kil-
ka miesięcy będziemy ana-
lizowali, gdzie takie targi się 
mogą odbywać, dlatego że to 
zależy od wielu czynników, 
między innymi od tego, na ile 
dana gmina z nami współpra-
cuje, na ile włącza się również 
w działania z zakresu sektora 
ekonomii społecznej. Jest kil-
ka czynników, które wpływają 

na to, że wybieramy akurat to 
miejsce – mówiła Agnieszka 
Gabruk, dyrektor Regional-
nego Ośrodka Polityki Spo-
łecznej w Opolu. 

Pierwszego dnia imprezę 
rozpoczęły panele dyskusyjne. 

Kolejnego dnia biorący 
udział w imprezie mogli zo-
baczyć przemarsz i występ 
bialskich mażoretek. O godz. 
15.00 odbyło się oficjalne 
otwarcie, a po nim, do godz. 
19.00 – prezentacje ofert opol-
skich podmiotów ekonomii 
społecznej. Następnie wystą-
pili Maraquia Music & Dance 
Show i Natalia Rygiel.

WYSTAWCY – 
 SOBOTA 1.07

1.  Regionalny Ośrodek Poli-
tyki Społecznej w Opolu 

2.  Wartoo Sp. z o.o. z Opola
3.  Spółdzielnia Socjalna „Pa-

rasol” z Nysy 
4.  Eco Family Non Profit Sp. 

z o.o. z Nowego Browińca
5.  Klub Integracji Społecznej 

Centrum RE-Start z Opola
6.  Spółdzie lnia  S oc ja lna 

„Gród” z Byczyny 
7. Centrum Integracji Spo-

łecznej CISPOL w Polano-
wicach

8. Stowarzyszenie Centrum 

Rozwoju Społeczno-Za-
wodowego „Naprzeciw” 
z Głubczyc

9. Eko Lubrza Non-Profit Sp. 
z o.o.

10.Bank Żywności w Opolu
Ostatniego dnia atrakcji 

było równie dużo. Ponownie 
od godz. 15.00 do 19.00 od-
bywały się prezentacje ofert 
opolskich podmiotów eko-
nomii społecznej. Następnie 
miało miejsce wiele koncer-
tów, wystąpili m.in.: Claudia 
i Kasia Chwołka, Freaky Boys, 
zespół Sen, a gwiazdą wieczo-
ru była Ania Wyszkoni.

WYSTAWCY – 
NIEDZIELA 2.07

1. Regionalny Ośrodek Poli-
tyki Społecznej w Opolu

2. Wartoo Sp. z o.o. z Opola
3. Spółdzie lnia  S o c ja lna 

„Eco-Invest” z Opola 
4. Spółdzielnia Socjalna „Pa-

rasol” z Nysy
5. Klub Integracji Społecznej 

Centrum RE-Start z Opola
6. Spółdzie lnia  S o c ja lna 

„Gród” z Byczyny 
7. Fundacja na Rzecz Eduka-

cji i Rozwoju Ratownictwa 
Edures z Opola

8. Nyskie Księstwo Jezior 
i Gór

9. Stowarzyszenie Centrum 

VII OPOLSKIE TARGI EKONOMII SPOŁECZNEJ  
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VII OPOLSKIE TARGI EKONOMII SPOŁECZNEJ  

Rozwoju Społeczno-Za-
wodowego „Naprzeciw” 
z Głubczyc

10. Urząd Marszałkowski Wo-
jewództwa Opolskiego

11. Gmina Biała
– Prezentujemy 3 warsz-

taty, które są w ramach na-
szej codziennej działalności 
statutowej. Nasi podopiecz-
ni przygotowują przetwory 
z darów natury, czyli mamy 
syrop z kwiatów czarnego 
bzu, mamy powidełka śliw-
kowe, mamy miód z mniszka, 
a te przetwory są zapakowane 
w piękne skrzyneczki, któ-
re są robione w warsztacie 
stolarskim. Właściwie to 
grupa stolarska z warsztatu 
wielobranżowego, a wykań-
czane, opalane, malowane są 
w warsztacie rękodzieła arty-
stycznego. Oprócz tego pięk-
ne torby, makramy, różnego 
rodzaju lampiony, zakładki, 
podkładki, poduchy, chusty. 
To wszystko są prace, które 

pozwalają promować naszą 
jednostkę między innymi na 
takich wydarzeniach jak co-
roczne Targi Ekonomii Spo-
łecznej, ponieważ jest część 
warsztatów, które mamy na 
co dzień, czy to warsztaty pie-
lęgnacji terenów zielonych, 
czy to warsztat porządkowy, 
który nie zawsze jest do za-
obserwowania w wojewódz-
twie opolskim. Oprócz tego 
że możemy pokazać, co nasi 
podopieczni robią, to jeszcze 
będziemy prowadzić warsz-
taty, tj. warsztaty wypalania 
w drewnie oraz warsztaty 
robienia zakładek makra-
mowych – mówiła Wioletta 
Kardas, dyrektor Centrum 
Integracji Społecznej CISPOL 
w Polanowicach.

Wydarzenie cieszyło się du-
żym zainteresowaniem, każdy 
mógł znaleźć coś dla siebie. 
Duże zasługi należy przypisać 
burmistrzowi Białej Edwardo-
wi Plicko.
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KRAJ

Trzech na czterech 
Polaków korzysta z sieci. 
Wśród nich prawie poło-
wę stanowią osoby, które 
są dostępne online niemal-
że cały czas. Nie jest przy 
tym żadną niespodzianką, 
że im młodsi ankietowani, 
tym popularniejszy jest 
wśród nich Internet.

TOMASZ CHABIOR

We d ł u g  w y n i ków 
sondażu Centrum 
B adania  O pini i 

Społecznej, które ukazały 
się w czerwcowym rapor-
cie „Korzystanie z internetu 
w 2023 roku”, 77% Polaków 
używa Internetu regularnie, 
czyli co najmniej raz w ty-
godniu. W grupie 18–24 lat 
dostęp do sieci mają wszyscy, 
a w grupach 25–34 i 35–44 lat 
– po 98% badanych. Również 
w przedziale 45–54 lat inter-
nauci stanowią zdecydowaną 
większość (88%), a ich odse-
tek maleje w grupach 55–64 
lat (54%), 65–74 lat (49%) 
i 75+ (30%).

B ad ani a  f und ac j i  p o-
twierdziły, że żyjemy w erze 
bezprzewodowej. Aż 99% 
ankietowanych internautów 
odpowiedziało twierdząco na 
pytanie: „Czy łączy się Pan(i) 
z internetem bezprzewodowo, 
np. używając urządzeń prze-
nośnych, takich jak telefon 
komórkowy, laptop, netbook, 
tablet?”. Dla porównania – 
w ciągu ostatnich 5 lat wynik 
ten sięgał: 88% (2018 rok), 
94% (2019 rok), 96% (2020 

rok), 97% (2021 rok) oraz 96% 
(2022 rok).

Co druga osoba 
nieustannie na łączach
Jeszcze 5 lat temu, w 2018 

roku, bycie cały czas online, 
a więc ciągłe otrzymywanie 
informacji i bieżące reagowa-
nie na nie, deklarowało 30% 
badanych. W 2019 roku odse-
tek ten wyniósł 33%, po czym 
wyraźnie wzrósł (do 49%) 
w 2020 roku – już po ogłosze-
niu stanu pandemii i pierw-
szym lockdownie. Od tamtej 
chwili pozostaje na zbliżo-
nym poziomie – w 2021 roku 
było to 48%, w 2022 – 47%, 
a w maju bieżącego roku 47%.

To jedna grupa, a drugą 
stanowią osoby, które korzy-
stają z sieci tylko wtedy, gdy 
jest im to potrzebne. Włą-
czają więc aplikacje, aby coś 
sprawdzić lub skontaktować 
się z kimś. W 2018 roku było 

to 70% respondentów, w 2019 
– 65%, w 2020 – 51%, w 2021 
– 52%, w 2022 – 53%, a w tym 
roku – 52%. Im wyższy wiek, 
tym większy odsetek takich 
internautów i tym mniejszy 
osób będących bez przerwy 
online.

Internet we wsi  
najmniej popularny

W co najmniej półmilio-
nowych miastach z Internetu 
korzysta 93% mieszkańców. 
Nieco mniejszy odsetek ta-
kich osób badania CBOS wy-
kazały w miastach, w których 
mieszka 100 000–499 999 
osób (78%), 20 000–99 999 
osób (81%) i do 19 999 osób 
(79%). Najmniejszy odsetek 
internautów wśród swoich 
mieszkańców notują nato-
miast wsie, gdzie z sieci ko-
rzysta 70% osób.

Co ciekawe, im wyższe 
wykształcenie, tym wyższy 

odsetek osób używających 
Internetu. Wśród osób z wy-
kształceniem podstawowym 
to 52%, z zasadniczym zawo-
dowym – 51%, ze średnim 
– 88%, a z wyższym – 98%. 
CBOS takie wyniki tłumaczy 
przeciętnym wiekiem wymie-
nionych grup: „Średni wiek 
wynosi w przypadku osób 
mających wykształcenie pod-
stawowe 53 lata, zasadnicze 
zawodowe – 57 lat, średnie – 
46 lat, a wyższe – 43 lata”.

Rezultat majowego badania
Raport „Korzystanie z in-

ternetu w 2023 roku” powstał 
na podstawie badania „Aktu-
alne problemy i wydarzenia”, 
które trwało od 8 do 18 maja. 
Fundacja przeprowadziła je na 
liczącej 1056 osób reprezenta-
tywnej imiennej próbie pełno-
letnich mieszkańców Polski 
wylosowanej z bazy PESEL. 
Zastosowała w nim metody 
CAPI, CATI i CAWI.

Z Internetu regularnie korzysta 
trzy czwarte Polaków, 
a połowa internautów  
jest non stop online

Z raportu CBOS wynika, że im niższy wiek badanych, tym wyższy odsetek internautów wśród nich. 
Fot. fancycrave1/Pixabay
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KULTURA

To, co pokazali uczestnicy 
19. Przeglądu Zespołów 
Artystycznych z Do-
mów Pomocy Społecz-
nej z Opolszczyzny, na 
długo zostanie w pamięci 
widzów. Różnorodność 
form artystycznego 
wyrazu, pomysłowość 
i serce włożone w każdą 
sekundę występów robiły 
wrażenie.

LESZEK MYCZKA

To już dziewiętnasty 
Przeg l ąd  Z esp ołów 
Artystycznych Domów 

Pomocy Społecznej – opo-
wiadała dyrektorka prósz-
kowskiego DPS-u Katarzyna 
Ścipień. – Mieliśmy przerwę 

ze względu na pandemię. 
Ta cykliczna impreza jest 
kontynuacją różnych wcze-
śniejszych przedsięwzięć ar-
tystycznych osób z niepełno-
sprawnościami. Nikt nie jest 
w stanie dziś powiedzieć, ile 
tych imprez było, kiedy nie 
było jeszcze powiatów, które 
dziś są organami prowadzą-
cymi DPS.

Po reformie administra-
cyjnej o artystach z DPS-
-ów trochę zapomniano, ale 
oczywiście do czasu. Jedna 
z terapeutek prószkowskiego 
DPS-u Beata Zmarzlik posta-
nowiła dać drugie życie tym 
wcześniejszym przedsięwzię-
ciom.

– Poza tym że wszelkiego 
rodzaju zajęcia artystyczne 
są formą terapii zajęciowej, 

bo każdy występ poprzedzają 
tygodnie przygotowań, taki 
przegląd jest okazją, by spo-
tkać się z innymi DPS-ami. 
Ponieważ jest to od wielu lat 
impreza cykliczna, jej uczest-
nicy z różnych DPS-ów zdą-
żyli się już poznać nawzajem 

i tutaj świetnie się razem ba-
wią – mówiła Katarzyna Ści-
pień.

Po kilku latach przerwy 
Dom Pomocy Społecznej 
w Prószkowie ponownie zor-
ganizował przegląd, który 
w ramach honorowego pa-
tronatu wsparł starosta opol-
ski Henryk Lakwa. Swoje re-
prezentacje przysłało w tym 
roku sześć placówek: z Opola, 
Prószkowa, Klisina, Kędzie-
rzyna-Koźla, Radawia i Czar-
nowąsów. Artyści przedstawili 
bardzo urozmaicony repertu-
ar. Najwięcej było śpiewu, ale 
nie zabrakło tańca i form mi-
kroteatralnych.

W wydarzeniu wzięły także 
udział przedszkolaki i ucznio-
wie z gminy Prószków oraz 
młodzież z Pomologii.

Wszystkim uczestnikom 
ogromnie gratulujemy i po-
zostajemy pod wrażeniem ich 
występów.

Artyści są wszędzie. Ważne,  
by mogli się pokazać

Zdjęcia: Monika Kluf
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Rozejrzyjcie się po okolicy, 
ciekawych miejsc  
nie barakuje

W 2014 roku Łukasz Ledwig, wtedy  jeszcze uczeń Gimnazjum 
Zespołu Szkół im ks. Karola Brommera w Zimnicach Wielkich, napisał 
na konkurs „Ze Śląskiem na ty” pracę  o krzyżach i kapliczkach 
znajdujących się w jego rodzinnej miejscowości. Nagrodzona praca 
została napisana pod kierunkiem dr Jolanty Drwięgi. Jeżeli ktoś nie 
ma jeszcze pomysłu na wakacje, a lubi lokalne historie, proponuje 
skorzystać z pomysłu Łukasza i pomyśleć, czy tam, gdzie przebywamy 
i odpoczywamy, nie ma czegoś, co warto by sfotografować, a potem 
opisać. Jestem przekonany, że dla miłośników odkrywania 
różnorakich tajemnic i szukania wakacyjnych przygód 
mogłaby to być bardzo interesująca zabawa, no i satysfakcja, 
że mogliśmy  dokonać czegoś ważnego. Zachęcam do 
podejmowania takich wyzwań, między innymi  także 
dlatego, że często uczestnicy Konkursu pytają mnie, 
o czym mają pisać w kolejnej konkursowej odsłonie? 
A ta już niebawem. Proszę mi wierzyć, wystarczy tylko 
się rozejrzeć, a każdy „przysłowiowy kamień” może 
być pretekstem do podjęcia detektywistycznych 
dochodzeń. A o to przecież też w czasie wakacji chodzi. 
Kierując te słowa do dzieci i młodzieży podpowiadam, 
w razie potrzeby zróbcie tak jak Łukasz, poproście 
o  wsparcie waszych dziadków, babcie, ołpów, wasze 
ołmy.  Na pewno wam pomogą. A jakby już komuś 
udało się coś ciekawego odkryć i opisać, to wyślijcie 
swoje wakacyjne dzieło, na 30. Regionalny Konkurs 
Literacki „Ze Śląskiem na ty”. Konkursowe prace 
będą przyjmowane do końca października. 

Opowiecie.info objęło Konkurs patronatem 
medialnym. Szczegóły o całym wydarzeniu  

już w najbliższym wydaniu. 

Dobrego wypoczynku! 
Krystian Czech-łod Franca Jóskowego.
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ŁUKASZ LEDWIG, 
rok 2014, miejsce I

Pewnego piynknego słónecznego dnia wziół zech 
koło i jechoł sie powojzić po wsi. Złónice nie sóm wielke, 
to w godzina zech całe łobjechoł. Jedno co mi w padło 
piyrsy rołz w zyciu  w łoko i nie dało mi pokoju, to to, 
camu w tej nasej wsi je tela krzizów? Tela ludzi umarło? 
Abo to je czyńść dekoracji przed chałupóm? Ale tera  
zech sie nie spotkoł, zeby przed dómym kto stawioł jakoł 
kapliczka abo krziz.

Bół zech ciekawy, jak to piyrwej bóło. No, a jak móm 
pytanie ło czasy piyrwejse to idam dzie? Do ołpy! Jak 
zech przisoł do izby, kaj to siedzioł, to ołpa zajś myśloł, 
ze cham co słodkego, zeby se pomaszkecić, no bo wiycie, 
jak to je. Widać bóło, że zech go zaskocół tym, ze nie 
słodziuchy bóły tymatym mojej wizyty. Mój ołpa nazywoł 
sie Franciszek Broj i moł 66 lołt. W Złónicach miyszkoł łod 
urodzynia, wiync zdónżół juz poznać kans historii ło tej 
wsi.

Ołpa kołzoł mi sie łoblyc i poszli my na szpacyr. 
Zatrzimali my sie koło sklepu, a łón zaczół łopowiadać 
ło „Dzwónnicy”, jakoł to mómy we wsi. Podeszli my dó 
ni bliży. Dowiedziołech sie, że ufundowoł jóm kieryjś 
Mathǟus Racał i karczmołrz z Proskowa na chwała 
Chrystusa i jego Nołświyntszej Matki. Ozdobiónoł je 
malowanymi łobrołzkóma, na ktorych to widać postaci: 
Mikołaja, Rocha, Sebastiana, Urbana, Chrystusa na 
krzizu, Jerzego i Matki Boskej Piekarskej. Dryne sóm tez 
wizerunki św. Trójcy, św. Piotra, św. Jana Nepomucena 
i św. Pawła. Kapliczka je bardzo wysokoł. W środku sóm 
dzwóny, ktore to dzwónióm codziynnie na Anioł Pański. 
Kapliczka je na pewno ozdobóm nasej wsi.

„Dzwónnica” – Źlinice, ul. Jędrzejczyka

Kapliczka Małoszka bóła drugoł w kolejności. Małoszek 
wybudowoł jóm ku pamiynci swoich dwóch synów, 
ktorzi to polegli we wojnach światowych. We wnynce 
stoi figurka Niepokalanej. Zaniym ta kapliczka powstała, 
stoł tam w tym samym placu sup z łobrazym św. Izidora.

Kapliczka Małoszka – Źlinice, ul. Prószkowska

Dalyj poszli my do kapliczki, ktoroł stoi w środku 
wioski, i ktoroł to joł tez codziynnie mijóm połra razy, 
jak lołcam po wsi. Je to kapliczka państwa Klucznych. 
Kluczni bardzo dbajóm łó niam i czynsto odnawiajóm. 
We wnynce kapliczki stoi figurka Serca Najświyntszej 
Marii Panny.

Kapliczka i krziz u Klucznego przi szosie moł piynknoł 
historia. Zimóm 1812 roku przibyli na nasze teryny 
Francuzi, ktorzi wrołcali z Rosji. W dródze kans umarło. 
Łostali łóni pochowani właśnie w tym miejscu, dzie stoi 
tera kapliczka i krziz. Kapliczka wybudowanoł łostała 
w piyrwszej połowie  XIX wieku. We wnynce stoi mały 
obrazek Stanisława Kostki, ktory to otrzimuje z rónk 
Matki Bożej kómóniam świyntoł. A kiedy powstoł krziz 
„W trzeciym roku strasznej wojny poświęcamy ten 
krzyż. Jezu, daruj nam ponownie pokój, na Tobie 
polegamy. Kochana Matko Boża, pozwól, by opuściła nas 
ból i trwoga”. Tak właśnie je napisane na krzizu i to chyba 
nołlepi tez pokazuje nóm, jak wojna bóła strasznym 
wydarzyniym. 

KRZIZE I KAPLICZKI  
ZE ZŁÓNIC
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Kapliczka i krziz Klucznych – Źlinice, ul. Krapkowicka

Kluczni mają jeszcze kapliczkę z św. Florianem, przy ul. 
Jędrzejczyka

Spacerujónc dalyj łodwiydziyli my krziz Chudalów 
przi dródze miyndzy Złónicami a Zimnicami Małymi 
(Siymicami Małymi), łostoł łón wzniejsióny na pamióntka 
śmierci chopa pani Chudalinej – Ignaca. Napisane na niym 
je: „Wszyscy przechodnie winni zmówić Ojcze Nasz oraz 
Zdrowaś Mario, ze tego oraz siamtego, którzy poprzez 
nieoczekiwaną śmierć zeszli z tego świata 1904”.

Krziz Chudalów – Źlinice, ul. Krapkowicka 

Nołbardzi pokryncónoł, mojym zdaniym, historia moł 
krziz na polu od Gruntów. Je łón łogrómnie wielki. Z tego, 
co zech sie docytoł na niym, łostoł łón postawióny 
w 1909 roku przez mieszkańców gminy. Powodym tego, 
że go postawiyli bóła tragicznoł śmierć modego rolnika, 
ale nie je to jedyny powód. Podobno ludzie widywali tam 
chodzónce po łónce na bioło łoblecóne dziołchy. Przez to 
na te pole ludzie gołdajóm niby „Pani łónka”. Ale gołdało 
sie też ło chopie, który z roboty wrołcoł i w pobliżu tego 
krziza wskocóło mu cojś na plecy. Zdołwało mu sie to 
corołz ciynższe, ale nie umioł się łobrócić, coby łobejrzeć 
co za pieróństwo mu na plecach siedzi. Przi nastympnym 
mostku zeskocóło, śmiejónc sie łokropnie. A jeszcze 
jedna historia dopedzioł nóm kolega z roboty łod ołpy. 
Pedzioł łón, że o północy w Wielki Pióntek w tamtym 
miejscu tańcowały chopy. Wiela w tym je prołdy, to joł 
nie wiam, ale skuliś tego miyndzy innymi postawiyli tam 
tyn krziz.

Krziz na polu Gruntów – Źlinice, droga nad Odrą
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Minyli my jeszcze połram krzizów, ale ołpa moge 
pedzieć, jyno do kogo należóm, bo legyndy i łopowieści 
łó nich nie krónżóm. 

Na kóniec zatrzymali my sie przi krzizu, ktorym 
łopiekuje sie familia łod mojego ołpy. Krziz łostoł 
postawióny z kamiynia w 1905 roku. Napisane na niym 
je: „Krzyż ten został postawiony przez Broja na chwałę 
Boga oraz Matki Boskiej Częstochowskiej”.  Rozalia Broj, 
praołma łod mojego ołpy bóła wielką czcicielkóm Matki 
Boskej Czynstochowskej. Z tego wzglyndu szafeczka 
w podstawie krziza zawiyroł Jej wizerónek. Je tam tez 
kopia łobrazu Łaskawojści Piekarskej.

Kapliczka Broja (łod ołpy z rodziny) – Źlinice, ul. Prószkowska

Ze szpacyru wrócili my, jak już sie ciymno zacło 
robić. Bez trzi godziny suchania łopowiejści łod mojego 
ołpy mogóm niektorym się wydołwać nudne, ale mie 
ciekawióm bardzo. Sóm nawiónzaniym do piyrwejsych 
wierzyń i pokazujóm, że w życiu człowieka nołważniejszy 
powinin być Pón Bócek. Nie wnikóm w to, czy te duchy 
tam rychtig straszóły, czy tych Francuzów grzebali u nołs 
we wsi. Nołważniejsze je to, że zech poznoł stare dzieje 
mojej piynknej wsi, ktorej uroku i niepowtarzalnojści 
nadołwajóm te krzize i kapliczki.

SPONSORZY KATEGORII:

Sponsorzy kategorii:

Sponsorzy kategorii:

Sponsorzy kategorii:
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Parking pod Urzędem 
Marszałkowskim w Opolu 
po raz kolejny pękał 
w szwach. Ponad 100 
samochodów i motocykli 
stanęło 23 czerwca na 
6. Wystawie Pojazdów 
Zabytkowych.

NATALIA KWOSEK

Wa k a c j e  w ł a ś n i e 
s i ę  ro z p o c z ę ł y, 
a to oznacza ko-

lejną edycję Wystawy Pojaz-
dów Zabytkowych. Wstęp na 
wydarzenie zarówno dla wy-
stawiających się, jak i odwie-

dzających był bezpłatny. Tra-
dycyjnie został zorganizowany 
także przejazd, który miał po-
trwać ok. 30 min, a miejscem 
docelowym była Stegu Arena.

– Mamy tutaj fiata, wersja 
R, ostatnia, w tym roku koń-
czy 50 lat. Budowane były do 
1973 roku, a od tego czasu na 
jego podstawie rozpoczęto 
produkcję malucha – Fiata 
126p. Sprowadzony z Włoch 
przeszedł kompleksową reno-
wację – mówił Tomek, jeden 
z uczestników Zlotu.

Pojawił się także gość spe-
cjalny – Tomasz Jurczak, orga-
nizator Rajdu Koguta.

Co Pan tutaj dzisiaj robi?
– Jestem już po Rajdzie 

Koguta, wypoczywam sobie, 
a mój odpoczynek będzie po-
legał na odwiedzaniu różnych 
miejsc, przyjaciół, którzy też 
jeżdżą z nami w Rajdzie Ko-
guta, a wiem, że sporo załóg 
było z Opola. Mam też teraz 
więcej czasu i chcę go prze-
znaczyć właśnie na jeżdżenie 
po zlotach – mówił Tomasz 
Jurczak.

Jak się podoba, jak ocenia 
Pan zainteresowanie?

– Bardzo mi się podoba, 
jest przekrój bardzo cieka-
wych samochodów. Sam też 
przyjechałem samochodem 
z 1969 roku. Widzę, że auta 
się nie powtarzają, każde jest 
inne, no i to, co lubię najbar-
dziej – jakość przy opolskich 
klasykach. 

– Samochodami interesuję 
się też prywatnie, jest to moja 
pasja. Od 25 lat kolekcjonuję 
samochody, jeżdżę, używam 
ich na co dzień, bawię się 
nimi, życie jest tylko jedno, 
więc korzystam z tego. Ko-
lekcja jest różna, ja po prostu 
zdałem sobie sprawę jakiś czas 
temu, że zostałem zakupoho-
likiem i tych aut kupowałem 

bardzo dużo. Mogę powie-
dzieć, że jest to jedna z naj-
większych kolekcji w Polsce 
i jest to ok. 500 pojazdów.

Jak to było z Rajdem Ko-
guta?

– 7 lat temu rozpocząłem 
organizację Rajdu Koguta, 
który był efektem chęci po-
magania, motoryzacji i połą-
czenia tego. Ci ludzie, którzy 
mają samochody zabytkowe, 
lubią też pomagać, wspierać, 
zawsze są to przyjazne i kultu-
ralne osoby. Wpadliśmy wte-
dy na pomysł zorganizowania 
rajdu pomocowego, a że mie-
liśmy wtedy w Oławie zbiór-
ki dla osób potrzebujących, 
to pomyśleliśmy, że może 
ktoś wpłaci 100, 200, 300 zł. 
Pierwszy Rajd Koguta był dla 
nas dużym zaskoczeniem, 
przerósł nasze oczekiwania, 
gdyż udało się wtedy zebrać 
36 000 złotych. Tak poszło, je-
den, drugi, trzeci Rajd i w tym 
roku, na siódmym, zebraliśmy 
1 834 000 zł, czyli prawie dwa 
miliony. Duży sukces, w tym 
roku udało nam się wesprzeć 
424 osoby. Polegało to na tym, 
że uczestnicy Rajdu sami wy-
bierali osoby ze swoich regio-
nów, które chcieli wesprzeć.

Samochody i motocykle na 
szóstej już Wystawie Pojazdów 
Zabytkowych

Zdjęcia: Natalia Kwosek



LIPIEC

opowiecie.info

2 0 2 3

29zawsze pewnie / zawsze konkretnie

MAGAZYN WOJEWÓDZTWA OPOLSKIEGO

MOTORYZACJA

Pod galerią wnętrz Dobro-
teka stanęły samochody 
elektryczne i hybrydowe 
marek: Toyota, Kia, BMW, 
Opel, Audi, Seat, Volkswa-
gen, Škoda, Mercedes, 
Volvo i Tesla. Impreza 
Electro Moto Show odby-
wała się 24 i 25 czerwca.

TOMASZ CHABIOR

Na parkingu przy Do-
brotece można było 
podziwiać około dwu-

dziestu modeli samochodów. 
To między innymi:  Audi 
e-tron GT, Audi Q4 e-tron, 
Volkswagen ID.4 GTX, Vol-
kswagen ID.BUZZ, Seat Cupra 
Born, Škoda Enyaq, KiA EV6, 
Kia Niro, Volvo XC40 Rechar-
ge, Mercedes EQS SUV, EQE 
Mercedes-EQ, Toyota bZ4X, 
Toyota Mirai i Opel Mokka-e.

To samochody elektryczne 
i hybrydowe, a model Toyota 
Mirai napędzany jest wodo-
rem. Każdy uczestnik wyda-
rzenia mógł ponadto wsiąść za 

kierownicę jednego z wybra-
nych pojazdów i udać się na 
jazdę testową po okolicznych 
drogach.

–  R oz p ow s z e ch n i amy 
elektromobilność, w tym sa-
mochody elektryczne. Pro-
mujemy tutaj także ładowar-
ki do nich i wallboxy firmy 
Doktorvolt. Silniki elektrycz-
ne nieustannie rozwijają się, 
a wyposażone w nie pojazdy 
to przyszłość pełna możliwo-
ści – zapewniał Zbigniew Ma-
leska, właściciel firmy Dok-
torvolt i spółki Preis-Zone. 
– Obecnie ceny takich rozwią-
zań nie należą do najniższych, 
ponieważ rozwój tej gałęzi 
motoryzacji jest kosztowny. 
W przyszłości jednak samo-
chody te będą produkowane 
masowo, dlatego koszty pro-
dukcyjne będą dużo tańsze. 
Myślę nawet, że takie pojazdy 
będą kosztowały mniej niż 
spalinowe, są bowiem mniej 
skomplikowane w produkcji.

Wśród atrakcji Electro 
Moto Show znalazły się też 
poczęstunek i kawa, stoiska 
reprezentantów branży mo-
toryzacyjnej oraz możliwość 

obejrzenia meblowego asor-
tymentu Dobroteki. Oferuje 
ona wyposażenie wnętrz salo-
nów, jadalni, kuchni i sypial-
ni, a także dekoracje, lampy 
i dywany. To produkty marek 
Vero, Halupczok i Kler.

– Jesteśmy bardzo nowo-
czesnym miejscem. Budynek 
ogrzewamy pompami głębi-
nowymi, stawiamy na oświe-
tlenie ledowe, a na naszym 
parkingu zamontowaliśmy ła-
dowarki do samochodów elek-
trycznych – podkreślała Anna 
Bukartyk z galerii wnętrz 
Dobroteka. – Piękne meble 
w nowoczesnej galerii skoja-

rzyliśmy więc ze stylowymi 
i nowoczesnymi samochoda-
mi. W ten sposób powstało 
Electro Moto Show. To trzecia 
edycja naszej imprezy, która 
z roku na rok wzbudza coraz 
większe zainteresowanie bran-
ży motoryzacyjnej.

Imprezę Electro Moto 
Show zorganizowały: galeria 
wnętrz Dobroteka, firma Dok-
torvolt oraz Opolskie Cen-
trum Rozwoju Gospodarki. 
Wszystko to we współpracy 
z Polskim Związkiem Motoro-
wym z Opola i Opolską Izbą 
Gospodarczą.

W Dobrodzieniu można 
było testować nowoczesne 
samochody podczas Electro 
Moto Show

Wydarzenie zorganizowały galeria wnętrz Dobroteka, firma Dok-
torvolt i Opolskie Centrum Rozwoju Gospodarki.

Impreza odbyła się pod galerią wnętrz Dobroteka w Dobrodzieniu.
Zdjęcia: Tomasz Chabior

Uczestnicy Electro Moto Show mogli podziwiać około dwudziestu 
modeli samochodów.
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5 sołectw rywalizowało 
o prym w gminie Dobrzeń 
Wielki, w tym gościnnie 
uczestniczące sołectwo 
Kaniów z gminy Popielów. 
W sobotę (8 lipca) na placu 
rekreacyjno-sportowym 
w Dobrzeniu Małym nie 
brakowało emocji, radości 
i zabawy.

MILENA SKÓRA

W sołeckich zmaga-
niach wzięły udział 
wszystkie sołectwa 

z gminy Dobrzeń Wielki: so-
łectwo Dobrzeń Mały, sołec-
two Dobrzeń Wielki, sołec-
two Chróścice i sołectwo Kup. 
Gościnne wystąpiło także so-
łectwo Kaniów z gminy Popie-
lów. Na zawodników, oprócz 
rywalizacji, czekała integracja 
i wspólna zabawa. Dodatkowo 
przygotowano poczęstunek.

Uczestnicy zmierzyli się 
z siedmioma konkurencjami: 
latającymi gąbkami, gdzie za-
wodnicy przekazywali sobie 
gąbkę z wodą; ratownikiem 
– konkurencją polegającą 
na „ratowaniu tonącego”; 
gąsienicą, czyli wyścigami 
ze skrzynkami; zaprzęgiem 
konnym, poszukiwaniem dia-
mentów z „koryta”; sadzeniem 
ziemniaków i strąceniem hy-
dronetki.

– Wydarzenie jest kolej-
ną inicjatywą organizowaną 
w ramach Marszałkowskie-
go Budżetu Obywatelskiego. 
Na to zadanie otrzymali-
śmy fundusze z Samorządu 
Województwa Opolskiego, 
a wszystko odbywa się pod 
patronatem marszałka An-
drzeja Buły – mówił Rafał 
Kampa, radny gminy Dobrzeń 
Wielki. – Impreza skupia wo-
kół siebie bardzo dużą liczę 
osób. Jak co roku przygoto-
waliśmy nagrody dla sołectw 

które mają pomóc w prowa-
dzeniu działalności sołeckiej. 
Jest to też wielka zabawa dla 
zawodników, bo konkurencje 
są bardzo różnorodne. Myślę, 
że odwiedzi nas wiele miesz-
kańców i każdy z nich cieka-
wie spędzi czas.

– W zawodach biorę udział 
od początku ich istnienia. Jest 
to zabawa i rywalizacja, ale 
najważniejsze nie są zajęte 
miejsca, lecz to, żeby tutaj być. 
Przy tym jest okazja, aby spo-
tkać się w sołeckim gronie – 
zaznaczał Janusz Piontkowski, 

sołtys Kup. – Jest to bardzo 
fajna integracja i spełnienie 
takich małych przyjemności, 
że można przyjechać i świet-
nie się bawić. Gdyby nie takie 
wydarzenia, to jako sołectwa, 
spotykalibyśmy się o wiele 
rzadziej, także jest to super 
inicjatywa.

Impreza została zorganizo-
wana przez: sołectwo Dobrzeń 
Mały, OSP Dobrzeń Mały oraz 
Gminne Zrzeszenie LZS. Wy-
darzenie finansowano w ra-
mach Marszałkowskiego Bu-
dżetu Obywatelskiego.

Sołeckie zmagania o prym  
w gminie Dobrzeń Wielki 

Wyniki zmagań sołeckich o prym gminy Dobrzeń Wielki:
Sołectwo Dobrzeń Mały  – 1. miejsce
Sołectwo Kup  – 2. miejsce
Sołectwo Chróścice  – 3. miejsce
Sołectwo Dobrzeń Wielki   – 4. miejsce
Sołectwo Kaniów (poza konkurencją)  – 1. miejsce

 W rywalizacjach wzięło udział 5 sołectw.
„Latające gąbki” to konkurencja, która otworzyła sołeckie zmagania 
o prym w gminie Dobrzeń Wielki.

Tego dnia liczyła się przede wszystkim integracja i dobra zabawa. 
Zdjęcia: Milena Skóra
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Choć rozgrywki piłkarskie 
na Opolszczyźnie zakoń-
czyły się w drugi weekend 
czerwca, dla kilkunastu 
drużyn trwały jeszcze 
przez dwa tygodnie. 
W tym czasie odbywały 
się bowiem dwumecze 
barażowe, których stawką 
była gra w 4. lidze, klasie 
okręgowej i klasie A. 

TOMASZ CHABIOR

Tym razem awans do 
3. ligi wywalczył LZS 
Starowice Dolne, który 

będzie w niej reprezentował 
Opolszczyznę razem z MKS-
-em Kluczbork.

Bezpośrednią promocję do 
4. ligi uzyskały natomiast KS 

Iprime Bogacica i LZS Do-
maszkowice. Awans w bara-
żach przeciwko zagrożonym 
spadkiem czwartoligowcom 
wywalczyły z kolei LKS Po-
lonia Karłowice, który ograł 
OKS Olesno, i MKS Pogoń 
Prudnik, który zatriumfował 
nad LKS-em Skalnik Gracze.

W klasie okręgowej zawi-
tały zaś: KS Stobrawa Ligota 
Dolna, LZS Starościn, LZS 
Jędrzychów, MKS Polonia 
Prószków-Przysiecz, SSKS 
Stal Zawadzkie, LZS Raszo-
wa, LKS Budowlani Strojec 
i LZS Rudatom Kępa. Ostat-
nie dwie ekipy awansowały po 
barażach, ale tylko Rudatom 
musiał do nich przystąpić. 
Budowlani zwyciężyli bowiem 
walkowerem, tak samo jak 
LKS Rybna, który jednak zre-
zygnował z gry na wyższym 
szczeblu.

Bezpośrednią promocję 
do klasy A uzyskały z kolei: 
MKS Wołczyn, KS Metal Klu-
czbork, LZS Wichrów, Orzeł 
Olszanka, LZS Grudzice, KS 
Szczedrzyk, KS Chrząszcz 
Chrząszczyce, LKS Ogrodnik 
Chróścina Nyska, LZS Gości-
ce, KS Fortuna II Głogówek 
i LZS „Naprzód” Ujazd-Nie-
zdrowice. Po barażach dołą-
czyły do nich: SKS Chmielo-
wice, LZS Grodziec, LZS Stegu 
Start II Jełowa, GKS Grodków, 
LZS Sokół Boguchwałów 
i LZS Łąka Prudnicka.

Na koniec warto jeszcze 
wrócić do 4. ligi. W ostat-
nich tygodniach opolskie ligi 
piłkarskie dotknął spadkowy 
efekt domina. Dwie dolno-
śląskie drużyny, WKS Śląsk 
II Wrocław i KS Górnik Po-
lkowice, spadły z centralnej 2. 
ligi do międzywojewódzkiej 3. 
ligi, przez co powiększyła się 
w niej strefa spadkowa. Objęła 

ona dwa opolskie zespoły, KS 
Polonię Nysa i BTP Stal Brzeg, 
więc wzrosła też liczba spad-
kowiczów z naszej 4. ligi, klasy 
okręgowej i klasy A.

Dosłownie oznacza to, 
że trzech czwartoligowców 
spadło do okręgówki bez-
pośrednio, a dwóch wskutek 
niepowodzenia w barażach. 
Po części zastąpili ich silniej-
si, a więc dwóch spadkowi-
czów z 3. ligi. Nie należy też 
lekceważyć beniaminków, 
szczególnie aspirującego 
KS-u Iprime Bogacica, srebr-
nego medalisty wojewódz-
kiego Pucharu Polski, który 
przez cały sezon nie przegrał 
ani jednego meczu ligowego. 
Pamiętajmy też o tych, którzy 
w 4. lidze są już od dłuższego 
czasu, a więc o MKS-ie Ruch 
Zdzieszowice i kilku innych 
opolskich markach. Nasza 4. 
liga dawno nie była tak silna 
jak teraz.

Awans do 3. ligi:
• Starowice Dolne
Bezpośredni awans do 4. ligi:
• Iprime Bogacica, LZS Domaszkowice
Baraże o awans do 4. ligi lub pozostanie w niej:
• Pogoń Prudnik* – Skalnik Gracze 2:2, 3:2
• Polonia Karłowice* – OKS Olesno 3:4, 2:1 (k. 8-7)
Bezpośredni awans do klasy okręgowej:
• Stobrawa Ligota Dolna, LZS Starościn, LZS Jędrzychów, 

Polonia Prószków-Przysiecz, Stal Zawadzkie, LZS Raszowa
Baraże o awans do klasy okręgowej:
• Budowlani Strojec* – Sudety Burgrabice 3:0 (w.), 3:0 (w.)
• LKS Rybna – Racławia Racławice Śląskie 3:0 (w.), 3:0 (w.)
• Rudatom Kępa* – Włókniarz Kietrz 3:0, 4:3
Bezpośredni awans do klasy A:
• MKS Wołczyn, Metal Kluczbork, LZS Wichrów, Orzeł Ol-

szanka, LZS Grudzice, KS Szczedrzyk, Chrząszcz Chrzą-
szczyce, Ogrodnik Chróścina Nyska, LZS Gościce, Fortuna 
II Głogówek, Naprzód Ujazd-Niezdrowice

Baraże o awans do klasy A:
• SKS Chmielowice* – LZS Kruszyna-Prędocin 2:2, 4:1
• LZS Grodziec* – LZS Kamienica Nyska 3:0, 4:2
• Stegu Start II Jełowa* – LZS II Walce-Kromołów 3:1, 3:2
• GKS Grodków* – LZS Łężyce 3:0, 2:3
• Sokół Boguchwałów* – LZS Łąka Prudnicka*

4. liga dawno nie była tak silna, 
przynajmniej na papierze

W majowym finale wojewódzkim Pucharu Polski trzecioligowa Stal 
Brzeg pokonała grające w klasie okręgowej Iprime Bogacica. Teraz 
obie ekipy spotkają się w 4. lidze, już jako spadkowicz i beniaminek. 
 Fot. Tomasz Chabior

Jedną z drużyn, które awansowały do 4. ligi po barażach, jest Polo-
nia Karłowice.
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Drużyny strażackie i har-
cerskie z gminy Dobrzeń 
Wielki rywalizowały 
w zawodach sportowo-po-
żarniczych, które odbyły 
się w sobotę 17 czerwca 
na boisku sportowym 
w Chrościcach. Walczyli 
przy tym o Puchar Wójta 
Gminy Dobrzeń Wielki.

MILENA SKÓRA

W zawodach uczest-
niczyły drużyny 
gminy Dobrzeń 

Wielki: Chróścic, Dobrzenia 
Wielkiego, Dobrzenia Małego 
i Kup. Członkowie wszystkich 
zespołów musieli wykazać 
się dobrą kondycją fizycz-
ną, umiejętnością działania 
pod presją czasu i refleksem. 
I choć w tym dniu rywalizacja 
była bardzo ważna, nie przy-
ćmiła ona znakomitej zabawy.

Zawodnicy wzięli udział 
w dwóch konkurencjach – 
sztafecie, gdzie m.in. podłą-

czali wąż strażacki do rozdzie-
lacza, przeskakiwali pachołki 
i rów z wodą, przemierzyli 
slalom między tyczkami, po-
konali równoważnię, prze-
skoczyli ścianę i podłączali 
prądownicę do węża strażac-
kiego, biegnąc do mety, oraz 
biegu bojowym, który polegał 
na rozwinięciu liny bojowej, 
strąceniu pachołków i tarczy. 
Była to tzw. część na mokro.

– Dzisiaj w zawodach biorą 
udział drużyny z wszystkich 
jednostek OSP na terenie gmi-
ny Dobrzeń Wielki – zazna-
czał Rafał Kołodziej, prezes 
Zarządu Gminnego Związku 
Ochotniczych Straży Pożar-
nych. – Wśród nich są: cztery 
drużyny oldbojów, cztery mę-
skie drużyny seniorskie, czyli 
tzw. grupa A, i grupa C – dru-
żyna seniorska kobiet. Oprócz 
tego chłopięce i dziewczęce 
drużyny harcerskie, których 
łącznie startuje pięć. Jest też 
jedna Młodzieżowa Druży-
na Pożarnicza OSP Kup oraz 
dwie drużyny ministrażaków 
z Kup i Chróścic.

Na wydarzeniu obecny był 

także wójt gminy Dobrzeń 
Wielki Piotr Szlapa, który 
wręczył najlepszym zawodni-
kom puchary, a najmłodszym 
dyplomy i słodycze.

Najlepsze drużyny

Nagroda główna:
• męska drużyna senior-

ska – OSP Dobrzeń 
Mały

• drużyna seniorska 
kobiet – OSP Kup

 Młodsze kategorie wieko-
we, drużyny damskie i mę-
skie:

• OSP Chróścice

Wśród strażackich rywa-
lizacji nie zabrakło miejsca 
na odpoczynek. Ten z pew-
nością dopełniła strefa ga-
stronomiczna, z której mogli 
korzystać wszyscy uczestnicy 
imprezy. Było dużo emo-
cji, rozrywki i zabawy, a to 
wszystko umiliła słoneczna 
pogoda.

Zawody sportowo-pożar-
nicze o Puchar Wójta Gminy 

Dobrzeń Wielki zostały zor-
ganizowane przez OSP Chró-
ścice oraz gminę Dobrzeń 
Wielki. Wydarzenie finanso-
wał Marszałkowski Budżet 
Obywatelski.

Drużyny strażackie i harcerskie 
walczyły o Puchar Wójta 
Gminy Dobrzeń Wielki

Na wydarzeniu obecny był wójt 
gminy Dobrzeń Wielki Piotr 
Szlapa.Wszystkie drużyny walczyły o Puchar Wójta Gminy Dobrzeń Wielki.

 Liczyła się nie tyle rywalizacja, co dobra zabawa.
Zdjęcia: Milena Skóra
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Młodzież i  dorośli ry-
wal izowal i  w piąte j 

edycji turnieju koszykówki 
ulicznej 3×3 Streetball Mar-
co w Jełowej. Zawody odbyły 
się 18 czerwca na boisku przy 
miejscowej szkole podstawo-
wej.

Rywalizacja toczyła się 
w kategoriach open dla do-
rosłych i młodzieżowych dla 
roczników 2012 –2013, 2010–
2011 i 2008–2009. Mecze 
trwały 8 minut, ale jeśli któraś 
z drużyn zdobyła 12 punktów, 
to kończyła spotkanie przed 
czasem. Wszystkie spotkania 

nadzorowali sędziowie Opol-
skiego Związku Koszykówki.

W kategorii open zagrało 
12 zespołów, w kategoriach 
młodzieżowych było ich na-

tomiast 16. Każdy, kto wystar-
tował w zawodach, otrzymał 
pamiątkową koszulkę, kiełba-
sę z grilla i napój. Na najlep-
sze drużyny czekały natomiast 

medale i puchary. Najważniej-
sza była jednak dobra zabawa 
towarzysząca aktywnemu spę-
dzaniu czasu.

– Turniej jest otwarty dla 
wszystkich, każdy może tutaj 
spróbować swoich sił – pod-
kreślał Marek Raczek, organi-
zator wydarzenia. – Dopisały 
i frekwencja, i pogoda, atmos-
fera jest bardzo przyjemna, 
a uczestnicy zadowoleni. Jest 
ich tylu, że planujemy, by ko-
lejna edycja trwała dwa dni.

Zawody zorganizowały 
klub MUKS Akademia Ko-
szykówki Jełowa z Markiem 
Raczkiem i Jackiem Wieczor-
kiem na czele oraz pizzeria 
„Pizza Marco”. TCH

Miłośnicy koszykówki znów spotkali się w Jełowej

Na turniej przyjechało 28 drużyn z całego regionu.
Fot. Tomasz Chabior

SPORT

Około 30 zawodniczek 
i zawodników reprezento-
wało cztery kluby: LUKS 
Gwiazdę Dobrzeń Wielki, 
Stowarzyszenie Akro 
z Wrocławia, AZS AWF 
Wrocław i MKS Victorię 
Jawor. Zawody odbyły się 
10 czerwca w sali gimna-
stycznej Zespołu Szkolno-
-Przedszkolnego w Kup, 
gdzie na co dzień trenuje 
Gwiazda.

TOMASZ CHABIOR

Podczas Międzywoje-
wódzkich Mistrzostw 
Młodzików, bo tak na-

zywała się impreza, dzieci 
w wieku od 7 do 9 lat próbo-
wały swoich sił w: indywidu-
alnych skokach na trampoli-
nie, skokach synchronicznych 
na trampolinie, skokach na 

podwójnej minitrampolinie 
oraz skokach na ścieżce akro-
batycznej.

Gospodarzy reprezento-
wało dziewięć osób: Lena 
Wójcik, Martyna Kałużna, 
Maria Kałużna, Sara Śpie-
wak,  Iga  Janoszek ,  Olga 
Sadowska, Oliwia Ferenc, 
Sophie Wencel oraz Michał 
Balcarczyk.

– Impreza wliczana jest do 
systemu współzawodnictwa 
dzieci i młodzieży. To klasa 
startowa, pierwszy krok spor-
towy – mówił Adam Antosz-
czyk, prezes i trener Gwiazdy. 
– Rywalizują tutaj dzieci, które 
wykazują już niezłe umiejęt-
ności i widać w ich skokach 
technikę. Są też takie, które 
wykonują swoje układy, choć 
ich przygoda z tą dyscypliną 
dopiero się zaczęła. Jak na 
taką kategorię wiekową po-
ziom jest wysoki i jest na co 

popatrzeć.
W  i n d y w i d u a l n y c h 

skokach na trampolinie oce-
niane są: trudność układu, 
jego wykonanie i czas prze-

mieszczenia, czyli to, jak dłu-
go zawodniczka bądź zawod-
nik przebywają w powietrzu. 
Im dłużej, tym oczywiście 
lepiej. W skokach synchro-
nicznych na trampolinie do-
datkową składową końcowej 
noty jest także synchronizacja 
ruchów pary. W skokach na 
podwójnej minitrampolinie 
liczy się natomiast trudność 
układu i jego wykonanie, 
a w skokach na ścieżce akro-
batycznej – wykonanie.

Zawody zorganizowały 
klub LUKS Gwiazda Dobrzeń 
Wielki i Wojewódzkie Zrzesze-
nie Ludowe Zespoły Sportowe 
w Opolu. Gospodarze mogą 
pochwalić się sukcesami już 
na tym dość wczesnym etapie 
szkolenia, ale i w wyższych ka-
tegoriach wiekowych. To mię-
dzy innymi medale przywo-
żone z różnej rangi turniejów 
międzynarodowych.

W Kup rywalizowali 
gimnastycy z Opolszczyzny  
i Dolnego Śląska

Podczas zawodów dzieci rywali-
zowały w: indywidualnych i syn-
chronicznych skokach na tram-
polinie, skokach na podwójnej 
minitrampolinie oraz skokach 
na ścieżce akrobatycznej.

Fot. Tomasz Chabior
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Alicja Kołodziej zosta-
ła mistrzynią Europy 
kadetek w kategorii do 50 
kg. Podczas mistrzostw 
w węgierskim Debre-
czynie, które odbyły się 
24 i 25 czerwca, „Ari” 
Klub Karate Kyokushin 
Dobrzeń Wielki repre-
zentowali też młodzie-
żowcy Aleksandra Bakuła 
i Aleksander Macioszek 
oraz seniorka Adrianna 
Niemczyk.

TOMASZ CHABIOR

W drodze po złoto 
Alicja Kołodziej 
s t o c z y ł a  c z t e r y 

walki, w których pokonała 
kolejno Chorwatkę Lanę Še-
brek Blažotić, Węgierkę Zsófię 
Szigeti, Ukrainkę Yanę Sydor 
i Węgierkę Zelmę Fintę.

– Każda z moich rywalek 
prowadziła walkę w inny spo-
sób. Wszystkie miały w sobie 
coś wyjątkowego, co wyróż-
niało je na tle innych osób. 

W dużej mierze właśnie przez 
to te zawody były dla mnie 
tak ważnym doświadczeniem 
– przyznała Alicja Kołodziej. 
– Czuję, że byłam na to goto-
wa. Praca trenerów, rodziców, 
moja i właściwie wszystkich 
naszych klubowiczów po-
mogła mi dojść do miejsca, 
w którym właśnie się znala-
złam.

Na podium w Debreczynie 
stanął też Aleksander Macio-
szek ze Starych Siołkowic, 
który zdobył brąz w katego-
rii młodzieżowców 80–85 kg. 
Rywalizację zakończył w pół-
finale, w którym pokonał go 
późniejszy złoty medalista – 
Litwin Renald Romankevič. 
Aleksandra Bakuła, startująca 
w kategorii 55–60 kg kobiet, 
odpadła natomiast w ćwierćfi-
nale – wyeliminowała ją Ukra-
inka Olha Prodyus. Zarówno 
Macioszek, jak i Bakuła de-
biutowali na mistrzostwach 
Europy.

Na koniec trzeba też wspo-
mnieć o Adriannie Niemczyk, 
najbardziej utytułowanej za-
wodniczce klubu „Ari”, która 
na europejski poziom wróciła 

cztery miesiące po porodzie. 
Zawalczyła w kategorii open 
dla kobiet i choć pokazała się 
z bardzo dobrej strony, mu-
siała uznać wyższość Alony 
Veresniak z Ukrainy.

– Jestem bardzo dumny 
ze wszystkich zawodników. 
Alicja jest bardzo sumienna, 
trenuje dużo i efektywnie, 
więc jej praca zaowocowała 
historycznym, zasłużonym 
wynikiem – ocenił Marcel 
Niemczyk, prezes i trener 
„Ari”. – Mieliśmy też dwa de-
biuty: Aleksa i Oli, którzy po-
kazali, że przy odpowiedniej 
pracy mogą być przyszłością 
polskiego karate seniorskiego. 
Cieszy mnie również fakt, że 
Ada potrafiła wrócić do star-
tów na takim poziomie po 
czterech miesiącach od poro-
du.

Rywalizacja na Węgrzech 
była dla karateków „Ari” 
pożegnaniem z sezonem. 
Ostatnie miesiące były dla do-
brzeńskiego klubu szczególnie 
udane, a zwłaszcza czerwiec. 
W jego trakcie odbyły się 
bowiem nie tylko mistrzo-
stwa Europy, ale również 50. 

Mistrzostwa Polski Seniorów 
w Świnoujściu. Mateusz Bew-
ko przywiózł z nich srebro, 
a Jasmin Jędrzej brąz.

– To był naprawdę dobry 
rok dla naszego klubu. Wyni-
ki cieszą, ale jeszcze bardziej 
cieszy fakt, że nasi zawodnicy 
to naprawdę młodzi ludzie – 
podkreślał Marcel Niemczyk. 
– Dlatego też jeśli wciąż będą 
pracować i rozwijać swoje 
umiejętności, to w przyszło-
ści mogą zajść bardzo daleko. 
Hymn Polski, który grał nam 
podczas dekoracji Alicji na 
mistrzostwach Europy, był 
jedną z najpiękniejszych chwil 
w moim życiu!

Klub „Ari” istnieje od 2019 
roku i posiada sekcje w: Do-
brzeniu Wielkim, Popielowie, 
Pokoju i Opolu-Czarnową-
sach. W treningach uczest-
niczą zarówno zawodnicy, 
jak i osoby, które uprawiają 
karate rekreacyjnie – dzieci, 
młodzież i dorośli. Jak widać, 
wśród nich są też odnoszący 
sukcesy reprezentanci kadry 
narodowej.

Alicja Kołodziej mistrzynią 
Europy! Udany start karateków 
„Ari” na Węgrzech

W Debreczynie „Ari” reprezentowali: Alicja Kołodziej, Aleksander Macioszek, Adrianna Niemczyk i Alek-
sandra Bakuła. Alicja Kołodziej zdobyła złoto, a Aleksander Macioszek brąz.

Zdjęcia: „Ari” Klub Karate Kyokushin Dobrzeń Wielki

W drodze po mistrzostwo Eu-
ropy Alicja Kołodziej pokonała 
cztery rywalki z trzech państw. 
Były to kolejno: Chorwatka, 
Węgierka, Ukrainka i znów 
Węgierka.
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Biegi dla dzieci i młodzie-
ży, biegi open na 10 i 5 km, 
marsz nordic walking 
i przejazd na rolkach – 
to czekało uczestników 
Atlantisa Biegu Opolskie-
go, który odbył się 1 lipca 
na wyspie Bolko.

TOMASZ CHABIOR

Ws z y s t k i e  s t a r t y 
rozpoczynały się 
i kończyły w parku 

800-lecia Opola. Jako pierw-
sze pobiegły na 100 m dzie-
ci do 7. roku życia. Kolejne 
były kategorie: 7–8 lat (250 
m), 9–10 lat (400 m), 11–12 

lat (600 m) i 13–15 lat (1000 
m). W międzyczasie odbył się 
też przejazd na rolkach na dy-
stansie 600 m.

Po dzieciach i młodzieży 
dorośli pobiegli na 10 km. Na 
starcie stanęło 380 osób, a jako 
pierwsi na metę przybiegli: 
Łukasz Szenawa (00:32:56), 
Łukasz  Błach (00:33:21) 
i Adam Kukowka (00:34:37). 
Natomiast wśród pań najszyb-
sze były Barbara Koralewska 
(00:38:28), Agnieszka Kobier-
ska (00:39:58) i Mirela Hendel 
(00:40:53).

– Startuję tutaj szósty lub 
siódmy raz z rzędu. Atmosfe-
ra pozytywna, korzystają rów-
nież dzieci, można się dobrze 
bawić – podkreślał Patryk 
Pikos z Polskiej Nowej Wsi. – 
Mój cel to 10 km, które chcę 
pokonać w około 42 minu-
ty. Wynik jednak nie jest dla 
mnie najważniejszy.

Na krótszym dystansie 
5 km rywalizowało natomiast 
314 osób. Memoriał Jerzego 
Siemaszki, bo tak nazwano ten 
właśnie start, wygrał Paweł 
Szymański (00:15:53), który 
wyprzedził drugiego Mate-
usza Kowalczyka (00:17:00) 
oraz trzecich Krzysztofa 
Olasa (00:17:05) i Karola 
Przemusa (00:17:05). Wśród 
kobiet na podium stanęły na-

tomiast: Marzena Boczkowska 
(00:19:10), Martyna Łopianiak 
(00:19:26) i Katarzyna Olas 
(00:19:28).

– Urodziłam się w Opolu 
i stąd pochodzę, choć obecnie 
mieszkam w Oleśnicy. Zawsze 
z sentymentem odwiedzam 
swoje miasto, jednak w tym 
biegu startuję po raz pierwszy 
– przyznała Agata Borowik, 
uczestniczka biegu na 10 km. 
– Należę do stowarzyszenia 
Cała Oleśnica Biega, więc chcę 
tutaj przyczynić się do promo-
cji sportu.

Na tym starty się nie skoń-
czyły. Po biegach odbył się 
marsz nordic walking i prze-
jazd na rolkach, w których 
uczestniczyło łącznie około 
100 osób. Obie konkurencje 
przeprowadzono na dystansie 
5 km. W pierwszym przypad-
ku na podium stanęli Tomasz 
Marczak (00:28:02), Piotr 
Harmansa (00:29:50) i Janusz 
Król (00:31:52) oraz Anna Da-
nielewicz (00:34:26), Agniesz-
ka Pogoda (00:34:42) i Jolanta 
Harasimiuk (00:35:47).

W dr ug im przyp ad ku 
czołowe lokaty zajmowali 
natomiast: Zbigniew Ma-
jor (00:11:12), Piotr Jakób-
czyk (00:11:14) i Piotr Feliks 
(00:11:20) w gronie panów 
oraz Katarzyna Sendecka 
(00:11:40), Barbara Sznitko 

(00:11:46) i Anna Krasuska 
(00:15:04) w gronie pań.

Warto przy tym wspo-
mnieć, że w biegach na 5 
i 10 km oraz przejeździe rol-
karzy nagrodzono też najszyb-
szych mieszkańców i najszyb-
sze mieszkanki Opola oraz 
Opolszczyzny. Wyłoniono ich 
spośród tych osób, które wy-
lądowały poza podium w kla-
syfikacjach dla mężczyzn lub 
kobiet.

Poza samymi startami na 
uczestników wydarzenia czeka-
ło też dużo pobocznych atrak-
cji. Imprezę zorganizowało sto-
warzyszenie Bieg Opolski.

Biegacze, nordikowcy i rolkarze 
rywalizowali na wyspie Bolko

Starty rozpoczynały się i kończyły w parku 800-lecia Opola na wyspie Bolko. Zdjęcia: Tomasz Chabior Łukasz Szenawa (na zdj.) wygrał 
bieg open na 10 km, osiągając 
czas 00:32:56.

Zaraz po biegaczach na trasę 
wyruszyli sympatycy nordic 
walking.

Na wyspie Bolko rywalizowali 
również rolkarze.
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ZAPYTAJ
O SAMOCHÓD ZASTĘPCZY

na czas trwania naprawy!

AUTO SERWIS
ŁUKASZ KOŁODZIEJ

BLACHARSTWO •KLIMATYZACJA •MECHANIKA
•SZKODY GRADOWE •WYMIANA OPON •AUTO SZYBY 

77 4696 371

DOBRZEŃ WIELKI, ul. Sokołów 3

Współpracujemy z:

603 192 195


